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Wyd. A

W styczniu 1978 roku — li Krajowa Konferencja PZPR

IX Plenum Komitetu Centralnego PZPR zakończyło obrady
Wystąpienie I sekretarza KC Edwarda Gierka

Królowa Fabiola Fernanda Ma­
ria Mora y Aragon wywodzi się z 
rodziny hiszpańskiej. Wszechstron 
nie wykształcona, interesuje się 
muzyką, malarstwem i nauką. Od 
wielu lat patronuje organizowa­
nym w Belgii konkursom muzycz 
nym im. Królowej Elżbiety. Pro­
wadzi działalność charytatywną, 
opiekując się chorymi dziećmi i 
ludźmi w starszym wieku. Często 
wizytuje ośrodki opieki społecz­
nej. Patronuje budowie tzw. wio­
sek dla dzieci chorych. (PAP)

8 bm. w Warszawie zakoń­
czyło się IX plenarne posie­
dzenie Komitetu Centralnego 
Polskiej Zjednoczonej Partii 
Robotniczej. Obradom plenum 
przewodniczył I sekretarz KC 
PZPR Edward Gierek.

W drugim dniu obrad kon­
tynuowana była dyskusja nad 
referatem Biura Politycznego 
KC „O wyższą efektywność' 
gospodarowania, o lepsze za­
spokajanie potrzeb ludzi pra­
cy”.

W sobotę głos zabrali: czło­
nek KC, minister nauki, szkol­
nictwa wyższego i techniki 
Sylwester Kaliski: członek KC 
dyrektor Bartoszyckiego Kom­
binatu Rolnego, woj. olsztyń­
skie, Leonard Gadzinowski; za­
stępca członka KC I sekretarz 
KW PZPR w Wałbrzychu Je­
rzy Grochmalicki: członek KC, 
rdzeniarz w Zakładach Mecha- 
n’cznych „Ursus" Zygmunt 
Wroński; zastępca członka KC, 
minister przemysłu maszyno­
wego Aleksander Kopeć; czło­
nek KC, manewrowy stacji 
PKP Karsznice, woj sieradz­
kie. Zdzisław Krawczyk; za­
stępca członka KC. I sekretarz 
KW PZPR w Białymstoku Wła- 
dysław Juszkiewicz, zastępca 
członka KC. minister finansów 
Henryk Kisiel; członek KC. I 
sekretarz KW PZPR w Legni­
cy Stanisław Cieślik: zastępca 
członka KC. przewodniczący 
Rady Głównej Federacji So­
cjalistycznych Związków Mło­
dzieży Polskiej Krzysztof Trę-

baczkiewicz; członek KC, bry­
gadzista w Zakładach Włókien. 
Chemicznych „Stilon” w Go­
rzowie Wielkopolskim Antoni 
Pierz; zastępca członka KC, 
brygadzista w Zakładach Włó­
kien Chemicznych „Chemitex- 
Elana” w Toruniu Henryk Bie- 
niaszewski; zastępca członka 
KC. I sekretarz KZ PZPR w 
Łomżyńskich Zakładach Prze­
mysłu Bawełnianego Stanisław 
Topór.

Łącznie w toku 2-dniowych 
obrad IX Plenum KC PZPR 
w dyskusji udział wzięło 32 
mówców.

Komitet Centralny PZPR 
podjął jednomyślnie następu­
jącą uchwałę:

Komitet Centralny Polskiej 
Zjednoczonej Partii Robotni- 
cz.e’ aprobuje oceny i wnioski 
zawarte w referacie Biura Po­
etycznego przedstawionym 
przez I sekretarza Komitetu 
Centralnego, towarzysza Ed­
warda Gierka, uznając je za 
wytyczne do działania w urze­
czywistnianiu celów społecz­
no-gospodarczych nakreślo­
nych w uchwale VII Zjazdu.

W oparciu o wszechstronną 
ocenę wykonania uchwał V i 
VI plenum dokonaną przez 
zesnoły powołane przez Biuro 
Polityczne i komitety woje­
wódzkie. Komitet Centralny 
stwierdza, że podstawowe za­
dania wytyczone przez VII 
Zjazd PZPR realizowane sa 
zgodnie z zaleceniami V i VI 
Plenum KC.

Komitet Centralny zobowią­
zuje Biuro Polityczne do opra­
cowania zaleceń określających 
zadania organizacji i instan­
cji partyjnych, organizacji spo 
łecznych, organów władzy i ad- 
minisbracji państwowej, jedno­
stek gospodarczych i instytucji 
we wcielaniu w życie postano­
wień IX Plenum KC.

Komitet Centralny PZPR 
wzywa członków partii, człon­
ków związków zawodowych i 
organizacji młodzieżowych, 
zwraca się do wszystkich par­
tyjnych i bezpartyjnych ludzi 
pracy — robotników rolników, 
pracowników nauki i techniki, 
oświaty j kultury, o zespolenie

sił w patriotycznym dziele 
wszechstronnej realizacji po­
stanowień IX Plenum, o god­
ne powitanie dobrymi wynika­
mi pracy II Krajowej Konfe­
rencji PZPR.

Następnie Komitet Central­
ny przyjął jednomyślnie uch­
wałę w sprawie zwołania II 
Krajowej Konferencji PZPR, 
którą publikujemy poniżej.

Na zakończenie posiedzenia 
Komitetu Centralnego zabrał 
głos Edward Gierek. (Skrót 
wystąpienia E. Gierka oraz 
omówienie drugiego dnia dys­
kusji zamieszczamy na str. 2).

Plenum zakończyło odśpie­
wanie Międzynarodówki (PAP)

Król Belgów Baudouin I — 
przedstawiciel dynastii Saxe- 
Cobourg — urodził się 7 września 
1930 r. koronowany został 17 lipca 
1051 r.

Konstytucja belgijska przewidu­
je dość znaczne prerogatywy kró­
lewskie. Monarcha ma prawo m. 
in. incjatywy ustawodawczej, tma 
nuje i odwołuje ministrów, nada- 
je stopnie wojskowe .rozwiązuje 
parlament, jest głównodowodzą­
cym sił zbrojnych.

Zgodnie ze swymi zainteresowa 
niami i wszechstronnym wykształ 
cenieni król zajmuje się żywo 
problematyką międzynarodową, w 
tym Polską, zwłaszcza zaś naszą 
kulturą.

UCHWAŁA IX PLENUM KC PZPR W SPRAWIE ZWOŁANIA 
li KRAJOWEJ KONFERENCJI PZPR

Zgodnie ze statutem PZPR oraz uchwałą VII Zjazdu — Komi- 
łeł Centralny postanawia zwołać w styczniu 1978 r. II Krajową 
Konferencję PZPR. Konferencja w oparciu o dotychczasowe re­
zultaty i doświadczenia realizacji uchwał VH Zjazdu PZPR określi 
zadania i warunki ich pełnego wykonania w okresie do VIII Zjazdu.

Komitet Centralny upoważnia Biuro Polityczne do przygotowa­
nia ocen i wniosków do przedstawienia konferencji oraz wyzna­
czenia daty i zaprojektowania porządku obrad II Krajowej Kon­
ferencji PZPR.

Komitet Centralny postanawia, że w U Krajowej Konferencji 
PZPR uczestniczyć będą członkowie i zastępcy członków KC 
oraz członkowie CKR a także delegaci wybrani na plenarnych 
posiedzeniach komitetów wojewódzkich.

Zasady i tryb wyborów określi Sekretariat KC.

KOMITET CENTRALNY PZPR

Warszawa, 8 października 1977 r.

Portugalia wygrała z Danią
Awans Polski 

do finałów MŚ 
odroczony

„Sojuz-25“ na orbicie
Agencja TASS informuje, że 

zgodnie z programem badania 
przestrzeni kosmicznej, 9 paź­
dziernika 1977 r. o godzinie 
5.40 czasu moskiewskiego wy­
strzelono w Związku Radziec­
kim statek kosmiczny „So- 
juz-25” pilotowany przez za­
łogę złożoną z dowódcy statku 
ppłk. Władimira Kowalenoka 
i inź. pokładowego Walerija 
Riumina.

Program lotu statku „So- 
juz-25” przewiduje prowadze­
nie wspólnych doświadczeń ze 
stacją naukową „Salut-6” wy­
strzeloną na orbitę okołoziem- 
ską 29 września 1977 roku.

Urządzenia pokładowe stat-

Zjazd delegatów
spółdzielni mieszkaniowych

9 bm., zaikończyłv się w War 
szawie obrady krajowego zjaz­
du delegatów spółdzielni bu­
downictwa mieszkaniowego. 
Wnioski i postulaty zgłoszone 
w toku dwudniowej dyskusji 
zawarte zostały w podjętej 
przez zjazd uchwale precyzują 
cej główne kierunki dalszego 
działania spółdzielczości miesz 
kaniowej. Zjazd dokonał wy­
boru nowych władz spółdziel­
cze! organizacji.

Uczestnicy zjazdu wystoso­

wali list do I sekretarza KC 
PZPR Edwarda Gierka z ser- 
decznymi pozdrowieniami oraz 
zapewnieniem, że dołożą w 
swej codziennej pracy wszel­
kich starań aby przyspieszyć 
realizację bieżących i perspek 
tywicznych planów rozwoju bu 
downictwa mieszkaniowego : 
polepszyć warunki zamieszki­
wania społeczeństwa.

Jakie kierunki działalności na 
leży rozwiiać, co trzeba usnraw 

Dokończenie na str. 3

Na zaproszenie przewodni­
czącego Rady Państwa Pol­
skiej Rzeczypospolitej Ludo­
wej Henryka Jabłońskiego, wy 
stosowane w imieniu najwyż­
szych władz PRL przybywają 
do naszego kraju z wizytą ofi­
cjalną król Belgów Baudouin I 
i królowa Fabiola.

W toku 5-dniowej wizyty 
król Baudouin spotka się i 
przeprowadzi rozmowy z re­
prezentantami najwyższych 
władz Polskiej Rzeczypospoli­
tej Ludowej. Para królewska 
odbędzie również podróż po 
naszym kraju, zapoznając się

z jego dniem dzisiejszym i za­
bytkami historii.

Między Polską i Belgią roz­
wijają się przyjazne stosunki, 
których tradycje wrosły głę­
boko w świadomość naszych 
rarodówT ,a dorobek współcze­
sny i aktualne tendencje sta­
nowić mogą przykład owocne­
go współdziałania państw o 
odmiennych ustrojach.

Realizacja inicjatyw zrodzo-^ 
nych w toku wieloletniego 
dialogu polsko-belgijskiego, 
jednego z najwcześniej podję­
tych w Europie między kraja-

Dokończenie na str. 3

Rewolucja Październikowa tematem 
międzynarodowej konferencji w Poznaniu

W trzeciej dekadzie paździer 
nika odbędzie się w Poznaniu 
międzynarodowa konferencja 
poświęcona związkom Rewo­
lucji Październikowej ze wsipół 
czesnością, której organizato­
rami są sekcja polska Wielo­
stronnej Komisji Problemowej

Badania Dziejów Rewolu­
cji Październikowej akademii 
nauk krajów socjalistycznych. 
Uniwersytet im. Adama Mic­
kiewicza oraz Zarząd Główny

Towarzystwa Przyjaźni Pol­
sko-Radzieckiej. Uczestnicy 
spotkania — historycy, polito­
lodzy i socjologowie z Polski 
i innych krajów omówią m- in. 
związek rewolucji z najnow­
szymi dziejami Polski oraz z 
rozwojem filozofii marksistów 
skiej, teorii państwa i prawa, 
a także wpływ idei Wielkiego 
Października na literaturę i 
kulturę.

Organizatorzy konferencji 
przygotowują dwie wystawy, 
które zostaną udostępnione spo 
łeczeństwu Poznania i woje­
wództwa: w Pałacu Kultury 
pod nazwą „Wielki Paździer­
nik a świat socjalistyczny”, 
zaś w holu Collegium Minus — 
ekspozycję polskich książek na 
temat rewolucji socjalistycznej 
w Rosji. Materiały wygłoszo­
ne podczas obrad zostaną opu­
blikowane w formie książko­
wej. (zr)

Na stadionie „Indraetspark” w 
Kopenhadze rozstrzygnąć się mo­
gły w niedzielę losy awansu do 
finałów mistrzostw świata w gru 
pie I. Dania zmierzyła się z For- 
tugalią, a zwycięstwa gospodarzy, 
lub nawet remis, przesądzały de­
finitywnie o awansie Polaków.

Portugalczycy nie zmarnowali 
jednak szansy i wobec 25 000 wi­
dzów pokonali Danie 4:2 (2:1). 
Bramki strzelili: dla Portugalii — 
Rve Jordano w 15 min., Tamag 
nini Nene w' 35 min., Manuel 
Fernandes w 61 min. i Marhado 
Octavio w 79 min., dla Danii — 
Per Roenved w 45 min. z kar­
nego oraz Allan Hansen w 88 min.

Portugalczycy na „Idraetspark” 
odnieśli w pełni zasłużone zwy­
cięstwo, będąc lenszym zespołem 
we wszystkich liniach. W porów 
nnnlu z drużynn. która przegra­
ła z Polską w Porto, w składzie

Dokończeni* no str 6

ku pracują sprawnie, samopo­
czucie załogi jest dobre.

Kosmonauci Władimir Ko- 
walenok i Walerij Riumin 
przystąpili do realizacji pro­
gramu lotu. (PAP)

Krótko + krótko + krótko + krótko + krótko + krótko + krótko + krótko

Remis Polski „B"
z pierwszą drużyną

Rumunii
W Bukareszcie rozegrany został 

w sobotę międzypaństwowy mecz 
piłkarski, w którym pierwsza re­
prezentacja Rumunii zremisowała 
z drugim zespołem Polski 0:0.

Polacy wystąpili w składzie: 
Burzyński — Dziuba. Bulzacki. Ja­
nas. Płaszewski — Sobol (Motyka) 
Frlich, Wvrobek. Nawałka. Ogaza, 
(Mazur) Kusto (Tvc)

Rezerwy ’ nasze j reprezentacji 
były bliskie zwycięstwa. Trener

Dokończenie na str. b

ETA nie dotrzymuje 
zobowiązań

W komunikacie przekazanym 
7/ niedzielę drogą telefoniczną 
korespondentom kilku dzien­
ników w Bilbao, baskijska or­
ganizacja separatystyczna 
ETA przyznała się do autor­
stwa sobotniego zamachu, w 
którym poniósł śmierć prze­
wodniczący parlamentu pro- 
wlncionalnego jednej z 4 pro­
wincji baskijskich — Vizcavi. 
Augusto Unceta Barrenechea.

Warto przypomnieć, że za­
ledwie w ubiegłą niedzielę 
ETA ogłosiła publicznie dekla­
rację, w której rezygnowała z 
akcji zbrojnych. W niespełna 
tydzień później członkowie jej 
skrzydła wojskowego dokonali 
zamachu na życie przewodni­
czącego parlamentu prowincjo­
nalnego Vizcayi. (PAP)

Budowniczy Polski Ludowej

W 90 rocznicę uredzin, Rada 
Państwa Polskiej Rzeczypospolitej 
Ludowej nadała W. Bacdkowsikie- 
mu Order Budowniczych Polski Lu 
dowej. W. Barcikowski w okresie 
międzywojennym brał udział jako 
obrońca działaczy lewicowych w 
wielu sądowych procesach polity­
cznych m. in. w procesie brze­
skim. W okresie okupacji był 
członkiem ruchu oporu. W Polsce 
Ludowej położył wybitne zasługi 
w kształtowaniu państwowości i ży 
cia społeczno-politycznego. Przez 
wiele lat sprawował funkcję prze 
wodniczącego CK SD.

Spotkanie A. Sadat — J. Arafat 
\ Jak informują źródła palestyń­
skie, przewodniczący Organizacji 
Wyzwolenia Palestyny, J. Arafat, 
spotkał się w niedzielę z prezyden 
,em. Egiptu, A. Sadatem, aby pod­
ać kolejną próbę poprawienia ra- 
tiętych stosunków m:ędzv Egiptem 
a libijską Dżamahiriją. Spotkanie

odbyło się na prośbę przywódców 
obu skłóconych krajów.

Walki w południowym Libanie

Z Libanu południowego nadesz­
ła w niedzielę rano wiadomość o 
kolejnym naruszeniu rozejmu w 
tej strefie. Korespondent Reutera 
donosi o wymianie ognia artyleryj 
skiego między oddziałami prawicy 
a oddziałami sojuszu Palestyńczy­
ków i lewicy libańskiej.

Odprężenie międzynarodowe

dróż na Daleki Wschód. Trasa je­
go podróży wiedzie do Japonii i 
do ChKL. Genscherowi towarzy­
szy delegacja złożona ze znanych 
przemysłowców i bankierów.

Chile pod dyktaturą

Grupa chilijskich patriotek, żon 
działaczy partii politycznych i or 
ganizacji społecznych, aresztowa­
nych przaz funkcjonariuszy junty 
Pinocheta złożyła wizytę w Sekre 
tariacie Generalnym ONZ w No-

Komitet Polityczny Zgromadze­
nia Ogólnego NZ postanowił rozpo 
cząć prace od omówienia kwestii 
„O pogłębianiu 1 umacnianiu od­
prężenia międzynarodowego i za- 
pobieganiu niebezpieczeństwa woj 
ny jądrowej”. Punkt ten został 
włączony do porządku obrad 
XXXII sesji Zgromadzenia Ogólne 
go NZ na propozycję ZSRR.

Podróż H. D. Genschera

Zachód ni cni cmi eck i minis t er
Spra-w zagranicznych H. b. Gen­
scher udał się w niedzielę w po-

wym Jorku, by poinformować o 
prześladowaniach demokratów w 
Chile. Zakomunikowały one, że 
brak jakichkolwiek wieści od se­
tek aresztowanych osób.

Nowa partia w Irlandii

W Irlandii Północnej została u- 
twerzona nowa partia polityczna 
pod nazwą „Irish Independence 
Party”. Jak oświadczył jej przy­
wódca F. Mc Manus, głównym ce 
lem partii jest doprowadzenie do 
wycofania wojsk brytyjskich w Ir 
landii Północnej. Mc Manuś zapo

wiedział jednak, że nie zamierza 
stosować środków terrorystycz­
nych.

Pożar rafinerii

Dopiero wczoraj po północy uda 
ło się ugasić wielki pożar w rafi 
nerii ropy naftowej w Genui, któ­
ry wybuchł w piątek wieczorem. 
Śmiertelnych ofiar w ludziach nie 
było, ale straty materialne są oi 
brzymie. 4 oddziały straży pożar­
nej wyposażonej w najnowocześ­
niejsze środki walczyły z rozsza 
lałym żywiołem. Trwa dochodze­
nie w sprawie przyczyn pożaru.

Protesty w Seulu

Ponad 1000 studentów uniwersy­
tetu seulskiego (Korea Płd.) zor­
ganizowało wiec, w czasie którego 
ostro protestowano przeciwko an- 
tynarodowej polityce reżimu P. 
D. Hyi. Studenci domagali się od 
wołania stanu wyjątkowego w 
kraju, przywrócenia swobód de­
mokratycznych oraz uwolnienia 
wszystkich więźniów politycznych
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IjSASzyscy, którym leżą na 
irU' sercu sprawy Pola­

ków, zgłębili się teraz 
w tej lekturze. Bogate ma­
teriały dwudniowego IX Ple 
num KC PZPR przyniosły 
nie tylko ocenę tego co zro- 
b iliśmy w ciągu siedmiu lat 
i ostatnio, ale również dały 
analizę przyczyn dyspropor­
cji w kolejnym etapie roz­
woju kraju oraz źródeł nie­
których naszych niepowo­
dzeń. Uważny i obiektywny 
czytelnik znajdzie w tych 
materiałach potwierdzenie 
m. in. własnych krytycz­
nych sądów o sytuacji spo­
łecznej i ekonomicznej oraz 
o sposobach poprawy. Bo 
dyskusja na plenum i jego 
uchwała, jest zbiorową, my­
ślą partii, naszą wspólną 
myślą — programem prze­
ciwdziałania niedostatkom 
i rozwijania sukcesu.

Na IX Plenum partia ot­
warcie mówiła — co stało 
się konsekwentni zasadą — 
o sprawach trudnych, o tym 
co przeszkadza w pracy po­
wszedniej i naszym życiu, 
co opóźnia budowę drugiej 
Polski. Co nie pozwala np. 
wykorzystać w dwójnasób 
już podwojonego przez sie­
dem lat potencjału przemy­
słu? Jak umacniać równo­
wagę rynku przy realizowa 
niu programu wzrostu real­
nych płac i dochodów lud­
ności? Dlaczego rozbudzo­
ne aspiracje wyższego pozio 
mu życia nie zawsze idą w 
parze z równie ambitnym 
wykonywaniem własnej ro­
boty?

Lektura materiałów IX 
Plenum daje pole do prze­
myśleń i działania. Przygo­
towało ono grunt dla doko­
nania kolejnego bilansu po­
stępu społeczno-ekonomicz­
nego kraju na zapowiedzia­
nej styczniowej II Konferen 
cji PZPR. Dlatego na ple­
num mówiło się znacznie 
więcej o niedostatkach niż 
o sukcesach. Najważniejsze, 
bowiem osiągnięcie to po­
twierdzone przez wszystkich 
przekonanie, że wielki do­
robek lat siedemdziesiątych 
stanowi dzieło całego naro­
du. Z S

Jakość pracy podstawowym warunkiem

Komitet Centralny podJąS 
uchwałę o zwołaniu w stycz­
niu przyszłego roku U Krajo­
wej Konferencji Partyjnej. 
Przeprowadziliśmy wszech­
stronna i wnikliwą analizę sy­
tuacji społeczno-ekonomicznej 
kraju, stanu realizacji uchwał 
VII Zjazdu, problemów, które 
wymagają rozwiązania i zadań, 
na jakich obecnie wszyscy sku 
pić musimy maksymalną uwa 
gę. Określiliśmy jasny program 
działania na okres przygoto­
wań do konferencji.

Dyskusja na plenum była ży 
wa i krytyczna. Sięgała do is­
toty problemów, konkrety zowa 
ła zadania. Plenum udzieliło 
zgodnie pełnego popąrcia dla 
stanowiska zawartego w refe­
racie Biura Politycznego. W 
tej jedności poglądów Komite 
tu Centralnego odzwierciedla 
się jedność naszej partii, jej 
zespolenie w pracy dla ojczyz­
ny. w służbie narodowi. Naj­
ważniejszą obecnie sprawa jest 
niezwłoczna i konsekwentna 
realizacja uchwał obecnego ple 
num.

Zdajemy sobie sprawę, iż 
urzeczywistnianie amoitnych 
programów, które w latach sie 
demdziesiątych podjęliśmy, wy 
maga wielkich wysiłków wv 
maga czasu. Czy można było 
jednakże tych programów’ nie 
podejmować? Nie było i nie 
ma alternatywy dla polityki, 
którą przyjęliśmy na VI j po­
twierdziliśmy na VII Zjeźdz e 
partii Taka jest prawda i w 
niczym nie podważa jej fakt, 
iż napotykamy na szereg trud­
ności obiektywnych i musimy 
pokonywać liczne niedostatki 
subiektywne. Obowiązkiem 
nas wszystkich jest trudności 
te skutecznie przezwyciężać.

Jest rzeczą zrozumiałą, że w 
miarę postępu a także w związ 
ku z uwarunkowaniami wew-

jakości życia narodu
Skrót wystąpienia E. Gierka na zakończenie obrad IX Plenum KC PZPR

nęt-rznymi i zewnętrznymi do­
konywać się musi odpowiednia 
modyfikacja zadań i prioryte­
tów. Obecnie wysunęliśmy na 
czoło zadania przyspieszenia 
programu budownictwa miesz 
kantowego, rozwoju gospodar­
ki żywnościowej, stabilizacji i 
wzbogacenia rynku oraz po­
większenia naszego eksportu.

Kluczowe znaczenie dla wy­
konania tych zadań ma efek­
tywność gospodarowania. Wy­
maga to.— co pragnę z całą si­
łą podkreślić — należytego wy 
korzystania majątku narodo­
wego, w który zostały zainwe­
stowane ogromne środki i któ­
ry nadal z każdym miesiącem 
i każdym rakiem szybko po­
większamy.

Wielu towarzyszy mówiło o 
konieczności zwężenia i porząd 
kowania frontu inwestycyjne­
go. Są to propozycje słuszne. 
Biuro Polityczne podjęło de­
cyzję w sprawie ograniczenia 
frontu inwestycyjnego. Decyzja 
ta jest realizowana. Nasza po­
litykę inwestycyjna oceniamy 
jako uzasadniona i konieczną. 
Bez Znacznego zwiększenia in 
westycji nie zapewnilibyśmy 
miejsc pracy dla młodzieży, 
bez inwestycji w przemyśle wv 
dobywczym. hutniczym i minę 
ralnym nie rozwiązalibyśmy 
spraw budownictwa mieszka­
niowego. socjalnego, dróg, ko 
lei. szkół, całej infrastruktury 
Kiedy mówimy o problemach, 
które mamv do rozwiązania, i 
o napięciach, które nam prze­
szkadzają. to musimy zawsze 
pamiętać, że zarysowały się 
one w warunkach szybkiego 
rozwoju i ogromnego posteru. 
Możemy zatem rozwiązywać te 
problemy bazujac na ogrom­
nym stworzonym potencjale 
gospodarczym i społecznym, 

działając ofensywnie, idąc na­
przód.

Kraj nasz ma obecnie siły 
wytwórcze o wiele bardziej no 
woczesne niż te, którymi dys­
ponował przed dziesięciu laty.

Mamy — jako partia i jako 
naród — wszelkie powody do 
satysfakcji z dokonań ostatnich 
lat. Mamy jednakże uzasadnio 
ne poczucie, iż daleko nie wszy 
stkie możliwości naszej gospo 
darki są wykorzystywane na­
leżycie. Zbyt często mamy do 
czynienia z brakiem elementar 
nej gospodarności, z lekcewa­
żeniem rachunku ekonomiczne 
go. niskim poziomem organiza 
ćii pracy i dyscypliny. Zjawi­
ska te występują w zasięgu 
działania i odpowiedzialności 

■ każdego z nas.

Wysoką efektywność gospo­
darowania musimy podnieść do 
najwyższej rangi w pracy par­
tii. w działalności kadr gospo­
darczych i inżynieryjno-techni 
cznych. Walka o wysoką efek­
tywność toczy się na wszyst­
kich odcinkach i na wszyst­
kich szczeblach pracy produk 
cyjnej, działalności oanstwo- 
wej i społecznej. Jest to prze­
de wszystkim walka o lepsze 
wykorzystanie czasu pracy lu 
dzi i maszvn. o racjonalne in­
westowanie i mądre gosooda- 
rowanie środkami finansowy­
mi .surowcami i materiałami. 
Jest to w;ęc walka o środki n'e 
zbedne dla zaspokojenia rosną 
cych potrzeb społecznych.

Zwracamy się dziś z gorń- 
cvm wezwaniem do wszyst­
kich robotników i rolników, 
do intekgencii polskiej, do lu 
dzi nauki i twórców posteou 
technicznego — do całego spo 
leczeństwa. o rzetelna pracę; o 
in'cjatvwę i aktywność, o wy­
soka obywatelska dyscyplinę.

Partia nasza, która w jako­
ści pracy widzi podstawowy 
warunek jakości życia narodu, 
wyjdzie na spotkanie Każdej 
racjonalnej inicjatywie i po­
prze każdy wysiłek na rzecz 
efektywności gospodarowa­
nia. W tym widzimy obecnie 
główną treść inspiratorskiej. or 
ganizatorskiej i kontrolnej fun 
kcji partii.

Wielką wagę przywiązujemy 
do prawidłowej realizacji za­
sad socjalistycznej demokra­
cji a przede wszystkim do ak 
tywizacji samorządu robotni­
czego i samorządu terenowego. 
Od wszystkich naszych orga­
nizacji partyjnych oczekujemy, 
że wespół ze Zjednoczonym 
Stronnictwem Ludowym i 
Stronnictwem Demokratycz­
nym nie będą szczędzić wysił­
ków na rzecz umocnienia pjzv 
cji i zwiększania aktywności 
rad narodowych, przede wszy­
stkim w zaspokajaniu potrzeb 
ludności, w kontroli nad pra­
widłowym f un k c i mowa n i em 
administracji i służb społecz­
nych.

Ważne miejsce w obradach 
naszego plenum zajęły sorawy 
stosunków społecznych, nos.aw 
ideowych i morałnvch. Proble­
my soraw:edliwości i moralno 
ści w życiu publicznym i ory- 
watn^m. w stosunkach między 
ludzkich wvm3<”ia znacznie 
większej uwagi. Doskonaląc na 
sza pracę z kadrami. będziemy 
stawiać przed nimi należne za 
dania i z cała konsekwencja og 
zekwować ich wykonanie. Od 
iradr kierowniczych wszyst­
kich szczebli oczekujemy zna­
cznie więcej.

Nasze społeczeństw^, klasa 
robn-nicza, ogromna większość 
ludzi pracy przywiązuje wiel­

ką wagę do wartości moralnych, 
do sprawiedliwości, ładu i po­
rządku. Są to dążenia tkwiące 
głęboko w tradycjach naszego 
narodu. Trzeba tym dążeniom 
wychodzić naprzeciw, czynić je 
podstawa pracv wychowawczej. 
Powinniśmy dbać o to, aby 
wszędzie przestrzegano socjali­
stycznych zasad moralnych, 
aby stosunki między współto­
warzyszami pracy i współoby­
watelami kształtowały się zaw 
sze w duchu współpracy i po­
mocy wzajemnej, w duchu ży­
czliwości.

Budowanie jedności narodu 
stanowi niewzruszona zasadę 
polityki naszej partii. W ostat 
nich latach jedność ta pogłębi­
ła się i okrzepła. Ta droga bę­
dziemy iść nadal zespalając w 
pracv dla ojczyzny wszystkich 
Polaków, partyjnych i bezpar­
tyjnych. ludzi wszystkich za­
wodów i pokoleń, wszystkich, 
których ożywia patriotyczne 
zrozumienie racji państwa i na 
rodu.

II Krajowa Konferencja Par 
tyjna opracuje zadania społe­
czno-gospodarcze na ostatnie la 
ta obecnego dziesięciolecia. U- 
chwały tej konferencji mieć 
beda zatem decydujące znaczę 
nie dla realizacji programu VI 
i VII Zjazdu dla urzeczywist­
nienia wizji Polski nowoczes­
nej. zasobnej i sprawiedliwej. 
Niech wiec bedzie naszą patrio 
tyczna amb;cja i naszym współ 
nym dążeniem w skali całego 
kraiu i w warunkach każdego 
zakładu pracy, każdej wsi i kąż 
dej instytucji zrobić wszystko, 
aby pomyślnie wykonać zada­
nia bieżącego roku i przyjść na 
TI Krajowa Konferencję Pa-- 
fyjna z nowvm zasobem wie­
dzy o problemach zwiazanyc^ 
z naszym rozwojem oraz o wa 
runkach, jakie trzeba spełnić, 
by zaspokajać potrzeby społe­
czne i gospodarcze kraju. (PAP)

Kontynuowana w drugim 
dniu obrad IX Plenum KC 
PZPR dyskusja, w dalszym cią 
gu koncentrowała się wokół 
spraw najżywotniejszych dla 
kraju, jego rozwoju gospodar­
czego i społecznego Obejmo­
wała ona szereg zagadnień do­
tyczących poszczególnych śro­
dowisk. regionów, branż gospo 
darki. Mówcy podkreślali, że 
obecne posiedzenie plenarne 
Komitetu Centralnego' ma — 
zarówno w odczuciu członków 
partii jak i wszystkich ludzi 
pracyi — szczególnie doniosłe 
znaczenie, istnieje bowiem wiel 
kie zapotrzebowanie na prze­
prowadzenie bilansu naszych 
poczynań konfrontację per­
spektyw naszego rozwoju z re 
aliami życia, na ocenę i reka- 
oitulacje naszych dokonań i 
trudności.

Zwracano równocześnie uwa 
gę. wykonany w ostatnich 
latach skok rozwojowy, stwo­
rzony potencjał a przede 
wszystkim zaangażowana dzia­
łalność orsanizacj partyjnych 
i załóg daią pewność, iż obec­
ne napicia zostaną zlikwido­
wane. Konsekwentne i ofen­
sywne działanie zapewni na­
leżyte wykonanie strategicz­
nych celów VII Zjazdu PZPR.

Podobnie jak w pierwszym 
dniu obrad, wiele miejsca po­
święcono w dyskusj; sprawom 
zaopatrzenia rynku i produk­
cji towarów rynkowych. Dzię­
ki ponadplanowej produkcji 
zaspokojone zostana potrzeby 
w wielu grupach poszukiwa­
nych wvrobów — takich jak 
radioodbiorniki monofoniczne, 
telewizory czarno-białe, odku­
rzacze. froterki, źródła światła; 
w najbliższych latach źrówno- 
ważona zostanie z popytem po­
daż lodówek, pralek, maszyn 
do szycia, magnetofonów, z.esfa 
wów radio-maonetofonowych 
i innych wyrobów

W kontekście zaopatrzenia

Dyskusja na IX Plenum KC PZPR
rynku stawiano problem ja­
kości towarów; w tej dziedzi­
nie niezbędny jest stały po­
stęp. Wdrażać należy stosowa­
ną np. w przemyśle maszyno­
wym zasadę niepłacenia za złe 
wyroby. Handel powinien 
zwracać producentom wszelkie 
wadliwy towary, które muszą 
być poprawiane bez dodatko­
wego wynagrodzenia i przy od 
liczaniu ich wartości (do czasu 
ponownego zakwalifikowania 
do sprzedaży) od wykonania 
planu. Mówiono także o ja­
kości usług i przedsięwzięciach 
zmierzających do poprawy nie 
korzystnej struktury gospodar­
ki w wielu regionach — pole­
gającej na za małym zatrud­
nieniu w sferze usług.

Sprawy jakości stawiali też 
mówcy na szerszym tle próbie 
mów7 ogólnogospodarczych, m. 
in. polityki finansowej. For­
mułowane wnioski zawrzeć 
można w zwięzłej zasadzie: pła 
ca — tylko za dobrą pracę. 
Wskazywano, że niezbedne jest 
ścisłe nrzestrzeganie racjonal­
nego gospodarowania fundu­
szem płac i unikanie nieuza­
sadnionych przekroczeń w tym 
zakresie

Wśród działań podejmowa­
nych dla poprawy jakości pra­
cy na każdym stanowisku — 
na pierwszy plan wysuw*ali 
dyskutanci postęp techniczny i 
organizacyjny. Wskazywano, że 
znaczne rezerwy kryją się m. 
in. w dziedzinie wykorzysta­
nia czasu pracy. Obecnie zda­
rza się. że straty z tego tytu­
łu kszfhłtują się na poziomie 
od 6 do 20 nawet orocent cza­
su zmiany roboczej. Aktualna 
jest wciąż sorawa zwiększenia 
współczynnika zmianowości.

(Omówienie)
Na możliwości dokonania po 

stepu organizacyjnego w7 dzie­
dzinie administracji i zarzą­
dzania na szczeblu regionalnym 
wskazywali przedstawiciele te 
renowych instancji partyjnych. 
Podkreślano, że materiały na 
IX Plenum słusznie podnoszą 
potrzebę wzmocnienia funkcji 
centralnego planowania, zwra­
cając jednocześnie uwagę na 
niewłaściwość nadmiernej cen­
tralizacji i skupiania drobnych 
decyzji na wysokich szczeblach 
zarządzania gospodarczego. W 
uchwale rządowej o uspraw­
nieniu systemu planowania i 
finansowania działalności gos­
podarczej — mówili dyskutan­
ci — upatrujemy instrument 
skuteczniejszego sterowania 
procesami ekonomicznymi i 
jesteśmy przekonani, że zaowo­
cuje ona także w działalności 
rad narodowych i organów sa- 
morządowych.

Stworzony w ostatnich la­
tach. dzięki decyzjom najwyż­
szych władz nowy system ad­
ministracyjny należy rozwi­
jać. a jego funkcjonowanie 
doskonalić — eliminując to, co 
stanowi bariery rozwojowe. W 
tym kontekście wskazywano 
nr in. na potrzebę nadania 
właściwej rangi wieloletnim 
elanom rozwoju społeczno- 
gospodarczego gmin i ustabili­
zowania sytuacji budżetowej 
tych podstawowych jednostek 
administracyjnych.

Mówcy zwracali uwagę na 
potrzebę wnikliwego rozpatry­
wania dalekosiężnych skutków 
decyzji gospodarczych — za­
równo w skali makro- jak i 

mikroregionałnej. Jako przy­
kład przytaczano tu uboczne 
negatywne skutki słusznej de­
cyzji o przejęciu przez prze­
mysł kluczowy drobnych przed 
siębiorstw przemysłu tereno­
wego. Spowodowało to zmianę 
profilu produkcji małych za­
kładów, zmniejszenie ilości 
drobnych a poszukiwanych na 
rynku wyrobów oraz ucieczkę 
od usług.

Doniosłą rolę w stymulowa­
niu wszechstronnego postępu 
w poszczególnych dziedzinach 
naszej gospodarki odgrywają 
nauka, technika i szkolnictwo 
wyższe. Wychowanie młodego 
pokolenia polskiej inteligencji 
— podkreślano — to zasadh:- 
czy wkład uczelni w rozwój 
naszego kraju. W ostatnim 
okresie podjęto wielostronne 
wysiłki w kierunku zaintensy- 
f’kowania pracy, politycznej w 
uczelniach i przygotowania oby 
watelskiego młodzieży. Osiąg­
nięto istotny postęp jeśli cho­
dzi o poziom' sprawności kształ 
cenią. Panujący obecnie w 
szkołach wyższych dobry kli­
mat polityczny jest nie tylko 
wyrazem postaw młodzieży i 
kadry akademickiej ale rów­
nież przejawem wielkiej troski 
partii i państwa o naukę i 
szkolnictwo wyższe W dysku­
sji zwrócono uwagę na zada­
nia wynikające dla uczelni z 
mhnewru gospodarczego: mu­
szą one dokonać zmian w za­
kresie kierunków i struktur 
kształcenia, aby dopasować ie 
ao realnego zapotrzebowania 
gospodarki na wysoko kwalifi­
kowane kadry.

Wśród wielu innych tema­
tów, wiele uwagi poświęcono 
w sobotniej dyskusji sprawom 
rozwoju rolnictwa Wskazywa­
no, że specyfiką tej dziedziny 
gospodarki jest z reguły okres 
kilku lat, które muszą upły­
nąć od chwili podjęcia decyzji 
o wybudowaniu np. nowej fa­
bryki nawozów czy maszyn 
rolniczych — do momentu kie­
dy odczuwalne staną się efek­
ty tych przedsięwzięć. Dlate­
go też bieżącą analiza realiza­
cji uchwał V i VI Plenum KC 
PZPR jest zarazem kontrolą 
wykonywania długofalowych 
ustaleń i ma na celu przezwy­
ciężanie ujemnvch zjawisk, po 
jawiającvch się w toku ich 
realizacji.

Na plenum podkreślano, że 
stworzenie korzystnych wa­
runków rozwoju dla wszytkich 
sektorów rolnictwa oraz zapo­
wiedź wprowadzenia emery­
tur dla rolników indywidual­
nych .spotkały się z dużym za­
interesowaniem i uznaniem 
mieszkańców wsi. którzy zin­
tensyfikowali produkcję i pod­
jęli b^óby lepszego wykorzy­
stania rezerw. Jedną z waż­
nych spraw jest zwiększenie 
produkcji i podaży nawozów 
mineralnych .decydujących w 
istotnym stonniu o wysokości 
plonów. Szybciej należy roz­
szerzać chów bydła i przy­
spieszać rozwój produkcji dro- 
b.u.

Transport — to krwioobieg 
gospodarki. Mówiąc o jego 
problemach podkreślano, że na 
kolei niezbędne jest bełne wy­
korzystanie taboru i przepusto 
wości linii oraz stacji. Przy 
istniejącym już obciążeniu 

wielu magistrali kolejowych 
praktyczne zwiększanie prze­
wozów możliwe jest przede 
wszystkim poprzez większe ob­
ciążanie poszczególnych pocią­
gów. niezbedne są jednak wa­
gony o dużej ładowności j cięż 
kie lokomotywy. Inna rezerwa 
— to lepsze wykorzystanie wa­
gonu.

Niezależnie od tematu czv 
dziedziny gospodarki, o któ­
rych była mowa — dyskutan­
ci wskazywali, że naibardz;ei 
dokuczliwe kłopoty i trudności 
małą często subiektywny cha­
rakter. a ich źródło leży w 
ludzkiej bierności, niedbalstwie 
i lekceważeniu obowiązków. 
Notuje się przykłady znieczu­
licy. biurokratycznego podej­
ścia i wiary we wszechwładną 
moc naoierka: sa przykłady 
lekceważenia obowiązków i ła­
mania dyscypliny społecznej. 
Mamy z takimi postawami do 
czynienia — mówiono — w za­
kładach pracy, sklepach, urzę­
dach, punktach skunu. szko­
łach, na budowach. Trzeba ta­
kim zjawiskom wydać zdecy­
dowaną walkę.

Gospodarka i ideologia, mo­
tywacje i postawy maja ścisły 
ze sobą związek — podkreśla­
no na plenum. W rozwiązywa- 
r i uw wszelkich trudności trzeba 
jak* najszerzej wykorzystywać 
tę najistotniejszą rezerwę, ja­
ką stanowią ludzie. Trzeba 
wszystkich równomiernie ob­
ciążać pracą, zaostrzyć wyma­
gania, zwiększyć odpowiedzial­
ność j sprawiedliwie oceniać. 
Fundamentalną sprawą jest 
też prowadzenie przez partię 
stałego dialogu z narodem — 
dialogu, który wymaga mą­
drości argumentacji i rzetel­
ności ocen. Suma odpowiedział 
ności jednostek za losy kraiu, 
tp ogromna potesa i gwaran­
cja realizacji s^c/acych przed 
nami zadań. PAP
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Zainteresowania
Centrum Zdrowia
Dziecka w USA

Przebywająca w Ameryce 
Południowej na zaproszenie 
f.rmy Otis Elevator Company 
delegacja Społecznego Komi­
tetu Budowy Centrum Zdro­
wia Dziecka z jej przewodni­
czącym. ministrem Januszem 
Wieczorkiem odwiedziła szereg 
dużych ośrodków tego konty­
nentu, m. in. Nowy Jork, Wa­
szyngton. Chicago Los Ange­
les, San Francisco i Montreal. 
Delegacja odbyła liczne spot­
kania w skupiskach polonij- 
nych oraz z przedstawicielami 
administracji, kół przemysło­
wych. medycyny { kultury.

W wyniku tych sootkań. w 
czasie których orzedstawiciele 
miejscowej Poloni’ oraz liczni 
Amerykanie i Kanadyjczycy 
potwierdzili duże zainteresowa­
nie i sympatie dla idei budo­
wy szpitala — pomnika ku 
czci dzieci zamordowanych 
przez hitlerowców, zawiązał się 
północnoamerykański komitet 
budowy Centrum Zdrowia 
Dziecka. Poparcie dla komite­
tu ogłosiły — obok osób pry­
watnych i organizacy polonij­
nych — również duże firmy 
przemysłowe jak Otis, Pull- 
man, Massey Ferguson, czy 
słynny Instytut Naukowy Vi- 
stara w Filadelfii. (PAP)

Poparcie Hindusów 
dla łndiry Gandhi

Policja indyjska użyła ga­
zów łzawiących, aby rozpędzić 
w sobotę zwolenników byłego 
premiera Indii, pani łndiry 
Gandhi, którzy szturmowali 
gmach radia i telewizji w Del­
hi. Zwolennicy pani Gandhi 
chcieli w ten sposób zaprote­
stować przeciwko przemilcza- 
riu przez stacje radiowe i te­
lewizyjne wiadomości na te­

mat ostatnich kroków władz in­
dyjskich wobec byłego pre­
miera. Policja poinformowała, 
że aresztowano około 900 osób.

PAP

MIĘDZYNARODOWE SYMPOZJUM NA TEMAT ZAKAZEN
Wydział Nauk Medycznych PAN zorganizował w Poznaniu dwu­

dniowe międzynarodowe sympozjum poświęcone pałeczce ropy błę­
kitnej, powodującej najwięcej szpitalnych zakażeń pooperacyjnych, 
niezwykle groźnej w przypadku oparzeń oraz w masowej hodowli 
zwierząt gospodarskich. W spotkaniu uczestniczyli przedstawiciele 17 
krajów, m. in. ze Związku Radzieckiego, USA, Argentyny, Japonii, 
Indii, Pakistanu oraz Wielkiej Brytanii. Wysłuchali oni kilkudzie­
sięciu referatów naukowych oraz zapoznali się z dorobkiem firm 
farmaceutycznych, m. in. „Polfy”, „Inco”, „Merck”, „Winthrop” 
i firm wydawniczych, (zr)

WYRÓŻNIENIA DLA PRZODUJĄCYCH NAUCZYCIELI
Do gmachu Opery Poznańskiej w sobotę przybyło 640 absolwentów 

na 25-lecie Technikum Przemysłu Spożywczego im. J. J. Śniadeckich, 
placówki wchodzącej w skład Zespołu Szkół Przemysłu Spożywcze­
go w Poznaniu. Obecni byli m. in. sekretarz KW PZPR — Czesław 
Gałgan, dyrektor departamentu w Ministerstwie Przemysłu Spożyw­
czego i Skupu — Emil Sokołowski, przedstawiciele władz oświato­
wych. organizacji młodzieżowych. Zespół Szkół Przemysłu Spożyw­
czego należy do nielicznych tego typu placówek w kraju. Ma 
w swoim dorobku znaczne osiągnięcia dydaktyczne i wychowawcze. 
W sobotę wyróżniający się nauczyciele otrzymali odznaczenia: pań­
stwowe. Medal Komisji Edukacji Narodowej, odznaki resortowe i re­
gionalne oraz nagrody. Ponadto Szczep Harcerski otrzymał sztandar 
ufundowany przez absolwentów, (bg)

ODZNACZENIA DLA KOMBATANTÓW
Z okazji dnia Wojska Polskiego w Zarządzie Wojewódzkim Związ­

ku Inwalidów Wojennych w Poznaniu 8 bm. odbyło się spotkanie
byłych żołnierzy. Udział wzięli lakże wicewojewoda Zofia Dąbrow­
ska i szef Wojewódzkiego Sztabu Wojskowego gen. Witold Weresz- 
czyńśki.

Za wybitne zasługi w walce z hitlerowskim najeźdźcą oraz w pra­
cy zawodowej i działalności społecznej udekorowani zostali Krzyżem 
Kawalerskim Orderu Odrodzenia Polski: Józef Cebulski, Franciszek 
Chałupka, Włodzimierz Dąbski, Halina Gallus, Kazimierz Hańczyk, 
Stanisław Haremza, Ignacy Kaczmarek, Bolesław K;ta, Kazimierz 
Kobla, Stanisław Nowak, Henryk Nowakowski, Franciszek Olejniczak, 
Tadeusz Paulus, Stanisław Rokietnicki, Czesław Stańko, Edmund Si­
korski, Zygmunt Stawski, Sianisław Stolarz. Jan Szylko, Tadeusz 
Winkler. Ireneusz Włoszkiewicz, Franciszek Woliński, Mirosław Za­
wodny, Arkadiusz Zak. (jk) \

SPECJALIŚCI Z AZJI W POZNANSKIEM
Międzynarodowe Biuro Pracy ONZ powierzyło Ministerstwu Pracy, 

Płac i Spraw Socjalnych zorganizowanie w Polsce seminarium dla 
specjalistów z Azji Południowo-Wschodniej na temat spółdzielczości 
inwalidzkiej. Rozpoczęło się ono w sobotę i potrwa do najbliższej 
środy, a odbywa się w Poznaniu. Spotkanie, w którym uczestniczą 
przedstawiciele jedenastu krajów Azji, zainaugurowano prezentacją 
dorobku Regionalnego Związku Spółdzielni Inwalidów w Poznaniu. 
Także w sobotę goście spotkali się z przedstawicielami władz miasta.

Od dzisiaj przeprowadzane będą z uczestnikami seminarium spot­
kania w spółdzielcach inwalidów w Poznaniu, Grodzisku i Wrześni. 
Goście zanoznają się też z działalnością Zakładu Rehabilitacji Prze­
mysłowej Instytutu Rehabilitacji i Ortopedii Akademii Medycznej.

(bop)
„FOTO-EXPO 77” W POZNANIU

W salach poznańskiego Biura Wystaw Artystycznych otwarto w so­
botę wystawę V Międzynarodowego Konkursu Fotografii Artystycz­
nej'„Foio-Expo 77”. Impreza ta odbywa się w Poznaniu co dwa lata 
i zdobyła już sobie popularność wśród fotografików wielu krajów. Na 
obecny salon nadesłano przeszło 1 400 zdjęć, spośród których 300 prze­
znaczono do ekspozycji. Zdjęcia pochodzą od autorów z 17 krajów.

Podczas otwarcia wręczono nagrody konkursu. Grand Prix otrzy­
mał Hans U. Rossberg z NRD, Złoty Medal „Foto-Expo 77” — An­
drzej Krynicki (Polska). Wręczono także, srebrne i brązowe medale 
„Foto-Expo 77” oraz złote, srebrne i brązowe medale FIAP. (c)

Polska — USA

Współpraca dla ochrony zdrowia

W końcu września na za­
proszenie Sekretarza 
Zdrowia Oświaty i Opie 

ki Społecznej USA przebywał 
z oficjalną wizytą w Stanach 
Zjednoczonych minister zdro­
wia i opieki społecznej Ma­
rian Śliwiński wraz z grupą 
ekspertów.

Współpraca, której wynikiem 
są zacieśnione kontakty służb 
zdrowia obu państw tna swoje 
źródła we wspólnie przyjętym 
programie im. Marii Skłodow 
skiej-Curie. Współdziałanie 
datuje się od wielu lat i służy 
wymianie doświadczeń w pro 
wadzeniu badań naukowych, 
szkoleniu pracowników nauki 
i organizatorów ochrony zdro 
wia, szczególnie w takich spe 
cjalnościach jak mikrobiolo­
gia. chirurgia, onkologia i he­
matologia.

Wspólne poczynania i ich 
wyniki są okresowo analizo­
wane- Ostatnie spotkanie na 
szczeblu ministerstw oprócz 
dokonania oceny zadecydować 
miało o przedłużeniu współ­
pracy oraz rozszerzeniu jej na 
takie zagadnienia jak ochro­
na dziecka, zanieczyszczenia 
środowiska i walka z nimi, 
choroby nowotworowe.

W gronie ekspertów polskich 
był dyrektor Wojewódzkiego 
Zespołu Chorób Płuc i Gruźli 
cy w Poznaniu, dr Rajmund 
Krzyśko. Do niego właśnie 
zwracamy się z pytaniem, cze 
go w tym współdziałaniu u- 
czą się obydwie strony.

Kolos na wodzie
9 bm. w stoczni północnej im. 

Bohaterów Westerplatte w Gdań­
sku odbyło się wodowanie proto­
typowego statku supertrawlera m/t 
„Sprut” otwierającego serię 
„B-400”. Jest to największy statek 
łowczy na kwiecie. Jego nośność 
— 3.550 DWT jest dwukro-tnie więk 
sza niż budowanych obecnie seryj 
nie trawlerów — przetwórni. Pięć 
takich statków zamówił armator 
radziecki. (PAP)

— Doświadczenia godne wy 
korzystania i upowszechnienia 
mówi dr Krzyśko — znajdują 
zarówno polska jak i amery- 
kańska służba zdrowia. Ża 
oceanem interesują się mode­
lem organizacyjnym naszej 
wiejskiej ochrony zdrowia. Za 
mierzają bowiem wprowadzić 
u siebie formy opieki medycz 
nej federalnej, z której korzys 
tać będą mieszkańcy rezerwa 
tów, ludzie najmniej zarabiają 
cy, bezrobotni. Amerykanie 
korzystają również z naszych 
doświadczeń wynikających ze 
scentralizowanego rozwiązywa 
nia niektórych problemów zdro 
wotnych. Deięki „spływowi” 
informacji dysponujemy du­
żym materiałem klinicznym i 
epidemiologicznym. Jest to 
przydatne do planowania po­
czynań służby zdrowia, co do 
ceniają organizatorzy amery­
kańskiej opieki zdrowotnej.

Natomiast nasza służba zdro 
wia dzięki współpracy ma moż 
liwość dostępu do nowoczes­
nych urządzeń medycznych, do 
wielu interesujących prac nau 
kowych z zakresu medycyny, 
.prowadzonych na bieżąco w7 
placówkach z nami współpra­
cujących. Niektóre tematy o- 
pracowujemy wspólnie, a wiele 
uwagi obydwie strony przy-x 
kładają do ujednolicenia pro­
gramu nauczania studentów-

Podczas wizyty i zwiedza­
nia placówek służby zdrowia 
polscy eksperci interesowali

Zjazd delegatów 
spółdzielni mieszkaniowych

Dokończenie ze str. 1

nić w pracy spółdzielni aby mo 
gły one lepiej realizować swój 
podstawowy obowiązek — po­
lepszania warunków mieszka­
niowych społeczeństwa — to 
sprawy, wokół których koncen 
trowała się dwudniowa, zjaz­
dowa dyskusja. Miejsce jakie 
wyznaczono spółdzielczości w 
programie mieszkaniowym, spo 
łeczna ranga tego programu — 
podkreślano — zobowiązuje i 
nakłada na wszystkie społdzlej 
cze ogniwa wielką odpowie­
dzialność.

Spółdzielnie muszą wi^c zin­
tensyfikować swoje wysiłki i 
pomóc w realizacji bieżących 
zadań budownictwa mieszka­
niowego. Działania w tym za­
kresie powinny — jak wskazy 
wano — zmierzać w dwóch kie 
runkach: zwiększania liczby no 
wo budowanych mieszkań włas 
nymi siłami, chodzi tu głównie 
o budownictwo jednorodzinne 
i budowę domów systemem gos 
oodarczym a także sprawniej­
sze przvgotowanie realizacji 
spółdzielczych inwestrcji.

Zwiększa sie z każdym ro­
kiem liczba spółdzielczych mie 
śzkań. Jest ich już obecnie po 
nad 1.3 min. Toteż sprawom 
właściwego gospodarowania ist 
niej ąc y m i- -z as obam i poś w ie ca - 
no na zieździe wiele uwaci. 
Zcir^anizowaniu właściwych wa 
ruinków życia mieszkańcom o-

Sytuacja Schleyera
staje się nie do zniesienia

Lewacki dziennik francuski 
„Liberation” opublikował w 
swym sobotnim wydaniu zdję­
cie oraz list Schleyera, adreso­
wany do żony. W liście tym 
porwany zwraca się z żąda­
niem do władz zachodnionie- 
mieckich o podjęcie ostatecz­
nych decyzji w jego sprawie. 
Stwierdza on, że wprawdzie 
fizycznie i psychicznie czum 
się dobrze, ale sytuacja staje 
~:ę dla niegb nie do zniesienia. 
Jest on już 32 dzień w niewoli 
u porywaczy. W swym 3-stro-

Geolodzy z krajów RWPG obradowali w Gdańsko
9 bm. zakończyły się w Gdań 

s.ku obrady stałej komisji geo­
logicznej RWPG. Uczestnicy po 
siedzenia — delegaci służb geo 
logicznych Bułgarii, Czechosło­
wacji, Jugosławii, Kuby, Mon­

się przede wszystkim proble­
mami o charakterze medycz- 
no-społecznym: walką z no­
wotworami, chorobami układu 
krążenia.

— W onkologii — podkreśla 
nasz rozmówca — daje się 
zaobserwować dużą „agre­
sywność” leczenia. Polega ona 
na umiejętnym sterowanym 
skojarzeniu wszystkich dostęp 
nych metod — chirurgii, che­
mioterapii, radioterapii i im­
munoterapii. Jest to więc le­
czenie i intensywne, i jak po­
twierdzają wyniki — skutecz 
ne. Stworzenie pewnego stan 
dardu, niezbędnego lecznicze­
go minimum, pozytywnie od­
działywa też w chorobach u- 
kładu krążenia — notuje się 
stały spadek zachorowań na 
zawał i choroby wieńcowe.

Są to więc doświadczenia 
godne naśladowania. Oczywiś 
cie w miarę możliwości. Na 
razie więc w Wojewódzkim 
Ośrodku Chorób Płuc i Gruź­
licy myśli się o skróceniu okre 
su potrzebnego na rozpozna­
nie choroby. Zwracać się bę­
dzie uwagę na właściwą orga­
nizację badań — na początek 
zalecać te czasochłonne, po­
tem — nie wymagające czasu. 
Ten niewielki zabieg organi­
zacyjny pozwala skrócić okres 
diagnozowania o kilka dni. 
Trzeba też zacieśnić współpra 
cę z lekarzem rejonowym — 
tak bv mógł on szybko kiero­
wać chorych na właściwe spe 
cjalistyczne leczenie- (len) 

siedli przeszkadza — jak stwier 
dzano — brak kompleksowe] za 
budowy zespołów mieszkanio­
wych.

Przybywa domów wznoszo­
nych w nowoczesnych, uprze- 
m ysłowionych tech nologiach. 
Nie ma jednak — jak dotąd — 
opracowanych metod przepro­
wadzania w takich budynkach 
remontów i zabiegów konser­
wacyjnych. Na fakt, iż utrud­
nia to i komplikuje właściwą 
dbałość o stan tych zasobów 
zwracało uwagę wielu dysku­
tantów.

W ostatnich latach rozwinę­
ło się znacznie zaplecze techni 

■ czno-remontowe spółdzielni 
Wiele jednak zakładów jest 
niedostatecznie wvr>csażonych 
w sprzęt i narzędzia.

Wiele uwagi w zjazdowej 
dvskusji poświecono sprawom 
związanym z działalnością son 
łeczno-wychowawczą i samo­
rządową. f

Przyjęta przez uczestników 
zjazdu uchwała precyzuje kie 
runki rozwoju spółdzielczości 
mieszkam i owej do roku 1980 
Ustalono w niej i zawarto głów 
ne kierunki pracy w takich 
dziedzinach jak rozwijanie dz:a 
łalności zmierzającej do zv^ąk 
szania rozmiarów nowego bu­
downictwa, poprawy jego lako 
ści, usprawnienia gospodarki 
istn:ejącymi zasobami, oraz roz 
szerzania działalności społecz­
no-wychowawczej. (PAP) 

nicowym liście -Schleyer pisze, 
że liczy na „odpowiedzialność” 
rządu bońskiego.-Stwierdza też, 
że szwajcarski adwokat Denis 
Payot, który jest pośrednikiem 
w kontaktach z terrorystami, 
nic nie może zrobić dla rozwią­
zania tej sprawy. List o iden­
tycznej treści otrzymała rów­
nież wczoraj rano Szwajcarska 
Agencja Prasowa „ATS”. Obec 
nie bada się autentyczność pi­
sanych ręcznie do „Liberation” 
i „ATS” listów Schleyera.

PAP

golii, NRD, Rumunii. Węgier, 
ZSRR i Polski ocenili dotych­
czasowe wyniki współdz.ała- 
nia i ustalili dalszy program w 
tym zakresie. (PAP)

Patriotyczna manifestacja w Dukli

Order Krzyża Grunwaldu 
dla miasta bohatera

9 bm. w Dukili woj. krcśnień 
skie odbyła się patriotyczna 
manifestacja społeczeństwa, 
podczas której miasto odzna­
czone zostało Krzyżem Grun- 
wald-u II klasy. Odznaczenie 
to nadane zostało miastu przez 
Radę Państwa w uznaniu pa­
triotycznej postawy mieszkań­
ców, wybitnego udziału w 
walce z hitlerowskim na­
jeźdźcą oraz za wkład w u- 
macnianie władzy, ludowej i 
aktywizację społeczno-gospo. 
darczą Dukielszczyzny.

Znana z postępowych tradv 
cji Dukla była w latach II 
wojny światowej terenem bo­
haterskich walk żołnierzy Ar­
mii Radzieckiej, Ludowego 
Wojska Polskiego.i Czechosło­
wackiej Armii Ludowej; tu w 
1944 r. stoczoną została jedna 
z największych górskich bitew 
w ramach tzw. operacji kar- 
packo-d^ikjelstóęj armii ra­
dzieckiej. Dziś ziemia Dukiel_ 
s-ka jest ważnym ośrodkiem 
gospodarczym, kulturalnc- 
oświatowym i turystycznym 
na Podkarpaciu.

Aktu dekoracji dokonał czło 
nek Biura Politycznego, sekre 
tarz KC PZPR — Stanisław 
Kania.

Zabierając głos Stanisław 
Kania stwierdził m. in.

Zgromadziła nas futa*i do_ 
niosła okazja. Dziś Dukla o- 
trzyrmutie Order Krzyża Grun­
waldu II klasy nadany jej na

Rewizjoniści z RFN 
ponawiają roszczenia

Obchody 20-lecia istnienia 
centrali ziomkostw rewizjoni­
stycznych tzw. „Związku wy­
pędzonych” (BDV) stały się 
okazją do ponownego wysu­
nięcia roszczeń terytorialnych. 
Uroczystości z okazji połącze­
nia w 1957 roku „Związku 
ziomkostw” i „Związku wypę­
dzonych” odbyły sie w sobotę 
w historycznej Paulskirche We 
Frankfurcie n/Menem.

Przewodniczący BDV Her­
bert Czaja oświadczył, że 
..Związek wypędzonych” bę­
dzie także w przyszłości wal­
czyć o wolną ojczyznę w wol­
nej Europie”, Czaja mówił rów 
nież o solidarności rewizjoni­
stów. (PAP)

Ustawa o związkach 
zawodowych w USA
Izba Reprezentantów Kongresu 

Stanów Zjednoczonych, po wielo­
tygodniowych debatach i pracach 
przygotowawczych, trwających 
przez wiele miesięcy, zatwierdziła 
ustawę o związkach zawodowych. 
Jest to pierwszy tego rodzaju do­
kument prawny w USA, uchwalo­
ny od 1935 r., kiedy to za czasów 
prezydenta Roosevelta uchwalono 
jedyną w amerykańskim usjawo- 
dawstwie i do dziś obowiązującą 
ustawę, regulującą stosunKi po­
między związkami -zawodowymi, a 
państwem i pracodawcami.

Zdaniem działaczy amerykań­
skiego ruchu związkowego uchwa­
lona przez Izbę Reprezentantów us 
lawa jest sukcesem. Niemniej nie 
wnosi nic szczególnie rewelacyjne 
go. Zawiera przede wszystkim sze 
reg postanowień ułatwiających kon 
takty pomiędzy związkami a in­
stytucjami federalnymi, nakłada 
na pracodawców obowiązek per­
traktowania z organizacjami związ 
kowymi, przewiduje kary konwen 
cjonalne za zwolnienie z pracy 
członka związku bez zgody organi 
zacji związkowej, zezwala na prze 
prowadzanie zebrań związkowych 
w miejscu pracy ftp. Są to zasady 
obowiązujące od dawna w. ruchu 
związkowym, np. w europejskich 
państwach kapitalistycznych.
• Ustawa wymaga oczvwiście za­
twierdzenia senatu, gdzie dominu­
ją wpływy konserwątywne i firce 
toczvć się bedzie jeszcze 'zażarta 
walka o każdy z paragrafów.

PAP

„Koziołki"
I LOSOWANIE

10, 14, 16, 41, 49
II LOSOWANIE

17, 19, 31, 40, 44 
Końcówka banderoli: 95167

„Toto-lotek"
I LOSOWANIE

3, 11, 24, 28, 35, 40 dod. 20
II LOSOWANIE

16, 18, 31, 42, 43, 48 

wniosek Biura Politycznego 
KC PZPR przez Radę Pań­
stwa. Order ten jest symbo­
lem wybitnych zasług w walce 
o wolność ojczyzny; został u- 
stanowicny jeszcze w czasie 
okupacji przez Krajową Radę 
Narodową dla uhonorowania 
męstwa, odwagi i poświęcenia.

Krzyż Grunwaldu nadawa­
ny był w czasie wojny żołnie­
rzom i partyzantom za najwyż 
sze bohaterstwo w walce z 
hitleryzmem. Orderem tym 
ozdobione są sztandary naj­
bardziej zasłużonych pułków i 
dywizji Ludowego Wojska Pol 
skiego — tych które znaczyły 
swój bitewny szlak od Lenino 
do Berlina. Order ten przyzna 
nv został Warszawie — naszej 
bohaterskiej stolicy. Szczycą 
się n>im również inne miasta 
i sławne partyzanckie wsie.

Mają więc — kontynuował 
sekretarz, KC PZPR — wiel­
kie prawo do satysfakcji, zwła 
szcza ci mieszkańcy Dukli, 
których postawa i czyny Sipra 
wiły, że miasto to godnie za­
pisało się w historii walk o 

"wolną i socjalistyczną Pol­
skę.

Dlatego właśnie dziś, razem 
z bojowym orderem, przeka­
zuję wam — mieszkańcy Dukli 
gratulacje i wyrazy uznania 
Biura Połitvetznego KC PZPR 
i osobiście I sekretarza Kcmi_ 
tetu Centralnego PZPR Edwar 
da Gierka. (PAP)

Król Belgów
Baudouin I

'Dokończenie ze str. 1' 
mi o odmiennych ustrojach’ 
społeczno-politycznych, zapo­
czątkowana jeszcze w okre­
sie tzw. zimnej wojny, nie tyl­
ko przyczyniła sie do zacie­
śnienia więzi między naszymi 
oaństwami, ale wniosła wkład 
do polepszenia klimatu poli­
tycznego na całym kontynen­
cie europejskim oraz do umoc­
nienia pokoju i bezpieczeń­
stwa powszechnego. Ważną ro­
lę w tej • dziedzinie odegrały 
liczne już spotkania mężów 
stanu naszych państw, w tym 
wizyta o szczególnej, prekur­
sorskiej doniosłości dla nowe­
go etapu dwustronnych kon­
taktów którą w 1973 r. złożył 
w Belgii I sekretarz KC PZPR 
Edward Gierek. Podpisane 
wtedy dokumenty: deklaracja 
o rozwoju przyjaznych stos-Jła- 

>ków j współpracy oraz 10-let- 
m układ o rozwoju współpra­
cy gospodarczej, przemysło­
wej. naukowej i technicznej 
— otworzvłv rozległe nerspek- 
tywy. (PAP)

9 W Poznaniu na Osiedlu Le­
cha, 12-letni chłopiec wbiegł w 
sobotę na jezdnię i został po­
trącony przez „Warszawę”. Chłop 
ca z ciężkimi obrażeniami ciała 
przewieziono do szpitala.

® W sobotę na ulicy. Kórnic­
kiej w Poznaniu, pieszy wbiegł 
na jezdnię pod nadjeżdżający 
„Fiat” 125p. W wyniku potrącenia 
doznał złamania nogi.

O W sobotę na dworcu PKS w 
Gnieźnie, wjeżdżający na stano­
wisko autobus „Jelcz”, najechał 
na pieszą, która nagle weszła na 
jezdnie. Kobieta z ciężkimi obra 
żeniami ciała została przewiezio­
na do szpitala.
• Wczoraj w Klęce. gmina No­

we Miasto, motocyklista jadący 
lewą stroną drogi zderzył się z 
motorowerzystą, w wyniku czego 
kierujący motorowerem odniósł 
ciężkie obrażenia, (gra)

poSODA
Poznańskie Biuro Prognoz In­

stytutu Meteorologii i Gospodar­
ki Wodnej orzewiduje na dziś 
w Wielkonolsce: zachmurzenie 
małe, w ciągu dnia wzrastające 
do umiarkowanego i dużego: 
rano mgły.

Temperatura minimalna około 
12 stopni, maksymalna od ifi 

do 18 na zachodzie oraz do 20 
na wschodzie; wiatry słabe i 
umiarkowane.

Wczoraj o godzinie 17 zano­
towano następujące temperatury: 
w Poznaniu — 23 stopnie, w Ka­
liszu — 23 stopnie, w Koninie — 
21 stopni, w Lesznie i Pile _  
22 stopnie; ciśnienie 749 mm.
GSaBBDBBHDBSSaSB

Dzisiejszy serwis informacyjny 
opracował; Andrzej Skrzypczak.
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10 pauliny
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t TEATR* 1
Nieczynne.

K Kiwa ~~J
KDF MUZA — g. 10 „Rzym” 

(wł. 18 1.), g. 12.30, 15.15 „Amar- 
cord” (wł. 15 1.), g. IW, „Ka 
baret” (USA 15 1.).

APOLLO — g. 10, 12-30, 15, 17.30, 
„Wielka podróż Bolka i Lolka” 
(poi. b.o.), g. 20 „Lokator” (Ir. 
13 1.).

BAŁTYK — g. 10, 12.30, 15.30, 
18, 20.15 „Intryga rodzinna” (USA 
15 1.).

GONG — g. 10, 12 „Blizna” (poi. 
18 1.), g. 15, 17.15, 19.30 „Charley 
Varrick” (USA 18 1.).

GRUNWALD — g. 16,30, 19
„Strach nad miastem” (fr. 18 1.).

GWIAZDA — g. 10, 12, 14, 16, 13, 
20 „Oddział” (USA 15 1.).

KOSMOS — g. 17.30 MDKF 
„Klaps” (s. zamkn.), g. 20 „Strach 
nad miastem” (fr. 18 1.).

MALTA — g. 16, 18, 20 „Piętro 
wyżej” (poi. 12 1.).

MINATURKA — g. 15.30 17.30, 
19.45 „Alicja już tu nie mieszka” 
(USA 15 1.).

OLIMPIA — g. 10, 12.30 „Barwy 
walki” (poi. 12 1.), g. 15, 17.30 
„Ostatni z Fleksnesów” (norw. 15 
1.). g. 20 — s. zamkn.

OSIEDLE — g. 17, 19 „Człowiek 
przeciw człowiekowi” (NHD 15 1.).

PANCERNIAK — g. 16, 19 „Pło­
nący wieżowiec” (USA 15 1.).

RIALTO — g. 10, 12.39, 15.15, 
17.30, 20 „Powrót różowej pante­
ry” (ang. 12 1.).

TĘCZA — s. zamkn. DKF „Hi­
polit”.

WARTA — g. 10. 12, 14. 16, 18 
„Wspaniały interes” (fr. 15 1.), g. 
20 „Serpico” (wł.-USA 18 1).

WILDA — g. 10, 12.30, 15.30, 18. 
29.15 „Szkarłatny pirat” (USA 15 
1).

FOTOPLASTTKON — g. 13—13 
„Rumunia — Wybrzeże”.

ZOO — ul. Krańcowa i ul. 
Zwierzyniecka — od g. 9 do 
zmroku.

SZPITALE: . interna, chirurgia, 
laryngologia — ul. Mickiewicza 2; 
okulistyka, neurologia — ul. Wal 
ki Młodych 7.
Wojewódzka Stacja Pogotowia 

Ratunkowego w Poznaniu: ul. 
Chełmońskiego 20 — teł. 66-00-56; 
nagłe zachorowania w domu, po­
rady lekarskie, tel. 637-35; wyoad 
ki uliczne 1 w miejscach publicz­
nych — tel. 999

Podstacje: ul. Bukowa 1. tel 
32-12-61; Osiedle Piastowskie 16. 
tel. 722-24; ul. Ugory, tel. 205-431: 
ul. Kościuszki 163, tel. 544-55; Lu­
boń, tek 120-399; Swarzędz, teL 
369 i 544-44.

Centralny Ośrodek Informacji 
Poznańskiej Służby Zdrowia czyn 
ny codziennie g. 7—22 .tel. 989

Telefon Zaufania — 988 czynny 
całą dobę. al. Marcinkowskiego — 
dyżurują lekarz psychiatra wzgL 
psycholog. Porady prawne głów- 
nie z zakresu prawa rodzinnego, 
opiekuńczego, leczenia odwykowe 
go i chorób snołecznych, tel. 522-51

.Apteki tylko dyżurv nocne: 
Dąbrowskiego 140T42, Główna 92, 
Dzierżyńskiego 349. Mickiewicza 22. 
Kórnicka 24. Słowiańska. Starołę- 
cka 1, Głogowska 107H09. el. Mar 
cinkowskiego 11 (całą dobę).

ii RADIO ~1
PROGRAM I: 8.10 Estrada przy­

jaźni; 9.05 Bla ki. I i II (jęz. poi 
ski): „Pod zielonymi skrzydłami”; 
9.25 Zespoły lud. Związku Ra­
dzieckiego; 10.08 Tance kompozy­
torów polskich; 10.30 „Przedwioś­
nie” — fragm. pow.; 10.40 Z na­
grań big-bandu J. Wcinsteina; 
11.15 Górnik — exprcss muzyczny; 
11.39 Piosenki do slow J. Zalew­
skiego; 12.25 Asocjacja „Hagaw”; 
13.05 Gra zespół W Cobhama; 
13.15 Dom i my; 13.35 Wieś tań­
czy i śpiewa; 14 Studio „Gama”; 
14.20 Studio Relaks; 14.25 Studio 
„Gama” c.d.; 15.05 Huta Katowi­
ce — ma głos; 15.10 Studio „Ga­
ma” c.d.; 16 Tu Jedynka; 17.30 
Radiokurier; 18.25 Nie tylko dla 
kierowców; 18.33 Blaski i cienie 
muzyki jazz-rock; 19.15 Z nagrań 
pozn. Ork. PR i TV: 19.40 Śpie­
wają „Npvi”; 20.05 Naukowcy — 
rolnikom; 20.35 Konc. życzeń; 
21.15 Z archiwum jazzu; 22.30 Pro 
ponujemy i zapraszamy; 22.50 Z. 
Wodecki — kompozytor i wyko­
nawca; 23.15 Muzyka kompozyto­
rów francuskich.

Wiadomości: 0.01. 1, 2, 3, 4. 5, 3, 
9, 10. 12.05. 15. 19, 20 . 21, 22. 23.

PROGRAM 11: 8 Tu Jedynka;
9.30 My 77; ».40 Tu Radio Mo­
skwa; 10 „Klimaty” — fragm. 
pow.; 10.20 Gra wiolonczelista W. 
Walasek; 10.40 Sprawy rodzinne; 
11 R. Schumann: I Symf. B-d>:r 
op. 38 „Wiosenna”; 11.35 Postęp, 
dom, nowoczesność; 11.45 Od 
Tatr do Bałtyku; 12.05 Czas ao- 
btych gospodarzy; 12.25 Siadami 
Kolberga; 12.45 Festiwal festiwali 
piosenki; 13.35 Ze wsi i o wsi; 
13.50 Konc. z nagrań Chóru a ca- 
pella PR w Krakowie 14.10 Wię­
cej, lepiej, nowocześniej; 14.25 
Konc. Bacha; 15.30 Studio Mus — 
program dziewcząt i chłopców; 
16.10 Z estrad i scen operowych 
naszych sąsiadów; 16.40 Magazyn 
informac.; 16.50 Radioeapresś; 1" 
Pieśni i tańce świata; 17.20 No­
tatnik kulturalny; 17.30 ..Poeta i 
jego świat” — II. Poświatowska; 
18 Verdi: Kwartet smyczkowy 
e-moll; 18.40 Zapraszamy do my- 
śtenia; 19 J. J. Fux: Sinfonia 
F-dur na flet, obój, wiolonczelę 
i klawesyn: 19.15 Ekonomia na co 
dzień; 13.30 „Estrada młodych 
muzyków”; 30 Len — roślina 
opłacalna; 20.20 Z cyklu: „Histo­
ryczne nagrania sławnych dzieł 
operowych” — „Manon Lescaut” 
G. Pucciniego; 21.40 Public, mię- 
dzynarodowa; 21.50 „rodzinny tor 
przeszkód”; 22 Zbliżenia”; 23 
..Tajemnice prozy Kr.roła Irzy­
kowskiego”; 23.35 Co słychać w 
święcie; 23.40 Jazz na dobranoc.

W Poznaniu 28 000 lamp

Światła i mroki ulic

Tichon Chrennikow o poznańskim 
przedstawieniu baletu „Miłością za miłość“ 

Wspaniały spektakl
UJ Poznaniu c«ratZ w ‘przylegającycfh do nie-

’ go Swarzędzu., Lubenia, Czerwonaku, 
Kiekrzu i Suchym Losie świeci (czasami nie) 
blisko 28 000 lamp, z których jedynie 17 737 
to w miarę nowoczesne lampy .rtęciowe. Bli­
sko 7500 to z koiled przestarzałe lampy żaro­
we. Połączone wspólnie 983 kilometrami ka­
bla zużywają na godzinę blisiko 7 megawa­
tów. Tyle mówią liczby, życie natomiast, że 
w centrum Poznania jest nieźle, ale na pery­
feriach lepiej mieć przy sobie latarkę.

Oświetlenie Poznania w większości nie spełnia 
wymogów nowoczesności. Te zbudowane do roku 
1966 były zaprojektowane z zastosowaniem nistkich 
parametrów (np. odległość między niektórymi 
lampami przekracza 70 metrów); znaczną część 
urządzeń stanowią takie, które pochodzą z po­
wojennych demontaży. Choć w latach 1971—1976 
przybywało rocznie około 1290 nowszych typów 
lamp, dobrze oświetlone jest jedynie centrum 
i niektóre główne ciągi komunikacyjne. Kolejnym 
powodem nieprawidłowego oświetlenia jest stan 
techniczny zbyt długo eksploatowanych inrządzeń 
i kabli oraz zła jakość opraw i źródeł światła.

O to, by ulice naszego miasta były należy­
cie oświetlone troszczy się Zakład Energety­
czny — Poznań gospodarz nadrziemnego 
i podziemnego labiryntu. Specjalistyczny 
Oddiział Oświetlenia Ulicznego dysponuje 
5 wysięgnikami koszowymi oraz trzema, wy­
posażonymi w niezbędny sprzęt saimciohoda- 
mi. Każdy z 25 pracowników ma pod swoją 
opieką ponad 1000 punktów śwdetlnyidh, co 
krajową normę przekracza w stopniu para- 
dcksaLnyim. Kilka brygad ZUP zajmuje się: 
przeglądami, kontrolą i wymianą źródeł świa­
tła, konserwacją szafek energetycznych, usu­
waniem awarii kabli podziemnych i sieci no- 
powietrmej. Trzy razy w tygodniu dokonuje

Dom Ekonomisty
Przy uPcy Klasztor­
nej w Poznaniu na­
stąpi dzisiaj otwar­
cie Domu Ekonomi­
sty. Dzięki uzyska­
niu własnej bazy lo 
kałowej przed Od­
działem Wojewódz­
kim Polskiego To­
warzystwa Ekono­
micznego otwierają 
się nowe możliwoś­
ci upowszechniania 
wiedzy którą to sto 
warzyszene wyższej 
użyteczności publicz 
nej krzewi cd po­
nad dwudziestu lał. 
Na zdjęciu: Dcm 
Ekonomisty w Po- 

znan u. (zr)

Fot. — H. Kamza

Ziemniaków
powinno wystarczyć.
Tej jesieni poprzez poznań­

skie zakłady prcfcy roaprowa. 
dactnycń będzie 12,5 tysiąca 
ten ziemniaków. Jak zapew­
nia Wydział Handllu Urzędu 
m. Poznania pod dostatkiem 
będzie -oh w handlu detalicz­
nym. Zakład WSOP w Pozna 
nhu zgromadzili dotychczas za­
pasy w ilości 7400 ten, czyli 
więcej o 500 ton niż w roku 
ubiegłym. Od wczesnej wios­
ny zagwarantowane są dalsze 
dostawy, wystarczające na po_ 
krycie potrzeb. Wspomniany 
zakład otrzymał w tym roku 
holenderską maszynę do pacz 
kowenia ziemniaków, a ta for 
ma S'pirzedażv ma coraz wię­
cej zwolenników.

Warto rozważyć więc, co się 
bardziej c>płaca: czy często 
kupować ziemniaki w skle­
pach czy ponosić ryzyko prze 
chowywainia nietrwałych w 
tym roku ziemniaków w cie­
płych piwnicach, (zd)

Wiadomości: 4.30. 5.30. 6.30, 7.30, 
11.30, 13.30, 18.30, 21.30, 23.

PROGRAM 111: 8.05 W roli głów­
nej Lee Ritenour; 8.30 Co kio 
lubi; 9 „Demon z bagiennego bo-« 
ru” — ode. pow.; 9.10 Muz. filmo­
wa H. Kuźniaka; 9.30 Nasz rok 77; 
9.45 Utwory kameralne F. Schu­
berta; 10.35 Kiermasz płyt wy­
twórni Opus; 11 Zycie rodzinne; 
11.30 Kontrabas — instrument jaz 
zowy; 12.25 Za kierownicą; 13
Powt. z rozrywki; 13.50 „Pan dok­
tor na morzu” — ode. pow. R. 
Gordona; 14 Ludwika Beelhovona 
opera omnia; 15.10 W kręgu jaz­
zu; 15.30 Kwadrans akademicki; 
15.45 Śpiewa Baris Manco z zesp. 
„Wschodni Ekspress”; 16 Rozszył-, 
rowujemy piosenki; 16.20 „Wyzwo 
lone fantazje” — gra zespół Geor- 
ge’ą Duke’a; 16.45 Nasz rok 77;
17.05 Muz. poczta UKF; 17.40 „Spck 
takie roku”; 18 Muzykobranie;

18.30 Polityka dla wszystkich; 18.45 
U. Dudziak śpiewa standardy; 19 
Co wieczór powieść w wydaniu 
dźwiękowym — I. Shaw: „Wieczór 
w Bizancjum”; 19.35 Opera — A,

o tym oscibmo). Plan 
m, in. dzięki większej 
szemu zastosowaniu 
i lepszej organizacji

Premiera
„Śmierci prezydenta’1
W ramach ^Sojuszu świata 

pracy z kulturą i sztuką” w 
poznańskim kinie „Wilda” od­
była się wczoraj d-a załóg1 
Cegielskiego premiera polskie 
go filmu .^Śmierć prezydenta” 
Specjalny seans został 
zorganizowany przpz Okręgo­
we Przedsiębiorstwo Rczipo- 
wszea’*niainia Filmów oraz 
Dom Kiuiltnry HCP. Na premie 
rę przybyli: reżyser filmu, pro 
zes Stowarzyszenia Filmow­
ców Polskich 'Jerzy Kawalero­
wicz, autor scenariusza Bole­
sław Michałek oraz odtwórca 
nostaci pierwszego prezydenta 
RzeczypoepckiŁeń. Gabriela Na 
rutowicza — aktor Zdzisław 
Mrożewski. W wyocwiedzj dla 
„Głosu” Jerzy Kawalerowicz 
stwierdził , że chciałby aby 
jego film budził reSleksje o 
wzajemnej zależności życia i 
nolityki. Gdyż — „my sie mo- 
żemy nie initerescwać polityka, 
ale loolityka interesuje się 
nami”, (bran)

Catalani: „La Wally”; 19.50 „De­
mon z bagiennego boru” — ode. 
pow.; 20 Spotkania w studiu — 
Jan Ekier; 20.50 GO minut na go­
dzinę; 21.50 Gitarowe flamenco; 
22.08 Śpiewa A. Rosiewicz; 22.15 
Trzy kwadranse jazzu; 23 „Spot­
kanie z dzieciństwem” miniatury 
poetyckie; 23.05 „Czas relaksu"; 
23.50 Śpiewa E. Adamiak.

Wiadomości: 5, 6, 7, 8, 10.30, 
12.05, 17. 19.30, 22.

PROGRAM IV: 6.45 Radioex- 
press; 10 Dla kl. VI (j. polski)) 
„Opowieści biblijne”; 11.30 J. Nor 
man i C. Dawis interpretują Wa­
gnera; 12.05 Czas dobrych gospo­
darzy; 12.25 Giełda płyt; 13 Dla kl. 
VIII (wych. obywatelskie) „Za­
nim uchwali się ustawę”; 13.20 
B. Bartok: I Rapsodia Węgierska; 
13.30 „Szkoła mistrzów”; 13.50 Dla 
szkół średnich (wych. muz.) „Or- 
kiestralne kontrasty” cz. I; 14.25 
„W Jezioranach”; 14.55 „Rodzina 
Lubawinów” — fr. pow.; 15.15 Kro 
nika kulturalna; 15.30 Teatr PR 
„Nad Niemnem”; 16.05 Muzyka 
radziecka na Fest. Warszawskiej

się przeglądów specjalnych w godzinach wie- 
czornych, by sprawdzić prawidłowość oświe­
tlenia na całych trasach.

Wszystkie te działania, podejmowane z my­
ślą, by Poznań' był „miastem jasnym i świet­
lanym” kompkkuije brak materiałów i części 
zamiennych takich jak klosze do opraw ża­
rowych i rtęciowych, betonowe słupy oświe­
tleniowe, główki do bezpieczników, itp.

Nie sposób w tym miejscu pominąć informacji 
o wandalizmie, którego pastwą padają lampy uli­
czne i inne urządzenia. Ostatnio zaobserwować o 
w Poznania nasilenie bezmyślnego rozbijania 
kloszy do lamp, kradzieży wyposażenia słupów 
energetycznych itp. W sierpniu w Parku Przyjaź­
ni i Braterstwa Broni na Cytadeli na 300 zamsta- 
lowanych tam lampach chuligani zniszczyli 300 
kloszy. Koszty naprawy przekroczyły milion zło­
tych.

„Głos Wielkopolski” szeroko spopularyzował 
działalność zespołu uzgadniania dokumentacji pro­
jektowej, który powstał z inicjatywy poznańskich 
geodetów po to by wnikać wszelkich zniszczeń, 
spowodowanych robotami ziemnymi. Jest to zresz­
tą obowiązek nałożony przepisami. Tymczasem 
ostatnio ciemno było na Osiedlu Piastowskim na 
Ratajach, ponieważ podczas budowania tam ciepło­
ciągu poszaikowano leżące pod ziemią kable. Po­
dobnie było zresztą na trasie E-8, gdzie uszkodzo­
no kable podczas stawiania barier.

Podczas ostatniej konferencji w ZEiP p^zed- 
sta^icno konkretny mian prać unowocześnij a_ 
jęcyeh oświetlenie Poznania (Doinformujemy

ten ma b^ć wykonany 
wyderności pracy, szer- 

postępu technicznego 
pracy. Pciprawa zalety

ied-”?k róu^eż od> producentów części i urzą­
dzeń do oświetlania miaisit. (ask)

i Wystawa w TMMP

Tradycje walk
।

o wyzwolenie
Wielkopolski

I W salonie wystawowym To- 
; warzystwa Miłośników Miasta 

Poznania przy Słairym Rynku 
10 — czynna jest ekspozycja 
obrazująca tradycje walk o 
wyzwolenie narodowe i spo­
łeczne Poznania i Wielkopol­
ski. Pokazano tutaj niezwykle 
interesujące materiały, często 
kroć unikalne, w fermie foto- 
kcipii zdjęć i d alimentów. 
Poszczególne działy obejmują 
m. im. — warunki życia w 
nrz ed:* oab ior c w y m Pozn aniu, 
udział Wielkopolan w pewsta. 
n;ach narodowych i w Rewolu 
eji Paźdriernikcwej, okres 
międzywojenny, okupację hi- 
tlerowską, ruch oponu. Intere 
sującym świadectwem walki z 
naparem germanizacyjnym jest 
dokument, w którym Michał 
Drzymała potwierdza odbiór 
sumy .pieniężnej ma zakup no_ 
wego wożiu, po sprzedaży sta­
rego.

Tę wystawę, która czjmna 
będzie do 15 bm., powinien 
obejrzeć każdy, (res)

Plastycy - wojsku
34 rocznicę powstania Ludo- 

wego Wojska Pólsktego uczci 
grupa poznańskich twórców 
— zrzeszonych w Związku Pol 
skicih Artystów Plastyków — 
wystawą rzeźby, malamstwa i 
grafiki. W Klubie Wojsk Lot­
niczych przy ul. Niezłom- 
pych- 1 nastąpi dzisiaj, 10 bm. 
o godzinie 13 otwarcie tej wy 
stawy, która wzbudzi na pew_ 
no duże zainteresowanie, (thn)

Jesieni; 16.25 R-TV Szkoła Średnia 
dla Pracujących — Biologia Scm. 
I — „Glony jako pokarm przy­
szłości”; 16.40 Muz. lud. Wielko­
polski; 16.50 Radioexpress; 17 Po- 
niedzielne remanenty sport.; 17.05 
Muz. lud. Wielkopolski; 17.15 Aud. 
ekonomiczna; 17.30 Muz. lud. Wiel 
kopolski; 17.10 Aud. dla dzieci; 
17.55 Podwieczorek przy muzyce; 
18.25 J. niemiecki; 18.40 Rozmowy 
o książkach; 19 O zdrowie czło­
wieka — „Dlaczego piją?” — 
rep.; 19.15 J. rosyjski; 19.30 Nowe 
nagrania zespołu Z. Namysłow­
skiego (stereo ógólnop.); 20.05 Od­
tworzenie konc. Ork. Symf. Radia 
Austriackiego (sterep ogólnop.); 
21.45 Panorama muz. eksperymen 
talnej; 22.15 Tygodn. przegląd au 
dycji oświatowych i popularno­
naukowych; 22.35 Polacy na świę­
cie — magazyn.

Wiadomości: 12, 16.

K TEŁEWina J
PROGRAM 1; 15.25 — NURT —

Na sobotnią premierę w 
Operze swego dwuakt owego 
baletu „Miłością za miłość” 
urzybył do Poznania Tichon 
Chrennikow. Po przedstawieniu 
zapytaliśmy wybitnego kompo­
zytora, zarazem pianistę i dłu­
goletniego przewodniczącego 
Związku Kompozytorów Ra­
dzieckich, a również członka 
Komitetu Centralnego KPZR 
— jak przyjął poznańskie wy­
konanie?

— Z wielką radością i zado­
woleniem — powiedział nam. 
Wasi artyści sprawili mi ogrom 
ną niespodziankę. Tancerze- 
soliści i zespół baletowy — za­
imponowali muzykalnością i 
intuicją wykonawczą; orkiestra 
— brzmiała właśnie tak jak 
brzmieć powinna. Jej interpre­

Dobra zabawa z „Grandą Bandą"
~S amienili wprawdzie fraki i piłkarskie getry na stylizowane na 

ludowo bluzy oraz na białe koszule, krawaty na gumkach i „wyj­
ściowe” spodnie, lecz oblicze artystyczne zespołu pozostało to samo. 
Krakowska grupa „Tropicale Tahiti Granda Banda” ma nadal cha­

rakter ugrupowania muzyczno-rozrywkowo-parodystycznego. Poznań­
ska publiczność przekonała się o tym podczas wczorajszych koncer­
tów w sali kina „Grunwald”. Zapowiadane przez organizatorów jako 
recitale zespołu, występy okazały się dobrym programem-składanką. 
Były dwiema godzinami bardzo dobrej zabawy dla publiczności.

Poza wykonawcami tytułowymi, zasługa to także Zenona Lasko­
wika. Tym razem główny animator kabaretu „Tey” ujawnił swe wa­
lory jako Gawcipny i inteligentny konferansjer, a także jako twór­
ca i wykonawca własnych, prześmiesznych piosenek. Obiecująco wy­
pad! też debiut przed widzami Poznania nowego kabaretowego 
partnera Laskowika — Bogdana Smolenia. Moc braw zebrał również 
śpiewający aktor warszawski Maciej Pietrzyk. A „Granda B^nda”? 
Jak zwykle — świetna i pełna świeżych pomysłów. W zakresie dobo­
ru repertuaru i pod względem wykonawstwa, (wig)

PIESI IKIEBOWCT]

Jesienne pułapki
KPT. MO LECH DOŁKOWSKI WYJAŚNIA

Pisaliśmy już na naszych łamach, że jesień to pora roku cfla 
kierowców szczególna. Warunki jazdy zmieniają się często i nie 
spodziewanie, a że nie wszyscy o tym pamiętają świadczą liczno 
kolizje i wypadki. Jesień nakłada dodatkowe obowiązki na wszy­
stkich kierujących pojazdami.

— Wcześniejsze zapadenie zmroku zobowiązuje do niezwykłej 
dbałości o właściwe oświetlenie zarówno pojazdów samochodo­
wych jak i zaprzęgów oraz rowerów. Należy pamiętać, że światła 
pojazdu służą nie tylko do oświetlenia drogi przed pojazdem, óe 
określają również jego pozycję na drodze.

Niezmiernie istotną sprawą jest także dbałość o czystość i przej­
rzystość szyb, przede wszystkim podczcs jazdy w deszczu i porze 
wieczcrowo-nocnej. Doświadczeni kierowcy wiedzą, jak ważna 
jest czysta szyba w momencie mijania się dwóch samochodów, 
kiedy ośl?o:eni światłami jadącego z przeciwka pojazdu nie mo­
gą zetrweżyć sylwetki pieszego lub innej przeszkody, które jakże 
często jeszcze spotykamy na naszych drogach.

I jeszcze jedna przestroga: w okresie nasilonych proc poto­
wych ciągniki i wozy konne wyjeżdżające z pól na suchą jezdnię 
pozostawiają po sobie błoto, mokre liście itp., wszystko to stwa­
rza możliwość niespodziewanych poślizgów, bardzo niebezpiecz­
nych w skutkach, (ask)

..Materializm i idealizm jako róż 
ne rozwiązania podstawowego za­
gadnienia filozofii”. Wykład dr. 
Zenona Kaweckiego: 16 — „Obiek 
ty w”; 16.20 — Dziennik (kol.); 

16.30 — Miasta, które mogły zgi­
nąć — „Wędrująca skarpa w San­
domierzu”; 17 — „Zwierzyniec” 
(kol.); 17.45 — Studio Sport — Bo­
haterowie pięcioboju; 18 — „Staw 
ka większa niż życie” — ocic. 6 
pt. „Żelazny krzyż” — film prod. 
TYP; 19 — Dobranoc dla najmłod 
szych i program dla młodzieży 
(kol.); 19.30 — Wieczór z dzienni­
kiem (kol.); 20.39 — Teatr Telewi­
zji; Gabriela Zapolska — „Skiz” 
(kol.); 22.05 — „Camerata” (kol.); 
22.35 — Gdy zaczynaliśmy — „Wro 
cław”. Przypomnienie,jak po znisz 
rżeniach wojennych budził się do 
życia i rozwijał Wrocław (kol.); 
22.55 — Dziennik (kol.).

PROGRAM 2: 15.15 — Język nie 
miecki — lekcja 2; DZIEŃ LE­
NINGRADU: 15.40 — Otwarcie 
Dnia, prezentacja programu; 15.50 
— „Zwycięstwo Października” 

tacja była nieomal dokładnie 
zbieżna z moimi wyobrażenia­
mi, kiedy pisałem tę muzykę. 
Pełen jestem uznania dla dy­
rektora opery, dyrygenta i kie­
rownika muzycznego spektak­
lu w jednej osobie — Jana 
Kulaszewicza. Wyznam, że 
przez całe przedstawienie ser­
ce biło mi mocniei — tak jak 
bije ono twórcy, gdy jest usa­
tysfakcjonowany wykonaniem 
własnego dzieła.

Vera Boccadoro. która opra­
cowała choreograficznie świa­
towe prawykonanie baletu na 
scenie Teatru Wielkiego w 
Moskwie, świetnie przygoto­
wała poznańskich tancerzy. 
Pięknie też wypadła scenogra­
fia. Nawet nie przypuszczałem, 
że na scenie dużo mniejszej 
niż nasza moskiewska, dekora­
cje mogą nrezentować się tak 
okazale. To był wspaniały 
spektakl. Na długo pozostanie 
w mojej pamięci.

— A wrażenia pozaartystycz­
ne z pobytu w Poznaniu?

— Nie mniej sympatyczne. 
Znam wss^e miasto. Byłem w 
nim niejednokrotnie. Ale te­
raz. gdy pojawiłem się tu po 
dłuższej przerwie, nie mogłem 
go poznać. Tak wypiękniało.

☆

W sobotę T. Chrennikow wy­
różniony został przez prezy­
denta Poznania Władysława 
^lebo^ę — Odznaką Honoro- 
wą Miasta Poznania, (wig)

film (kol.); 16 — Etiuda • Lenin­
gradzie — impresja filmowa; 16.15 
— „-Monitor” — specjalne wydanie 
leningradzkiego magazynu z oka­
zji wizyty w Polsce oraz 60 rocz­
nicy Rewolucji; 16.35 — Śpiewa 
Edward Hill; 16.39 — „Z wizytą 
w TV Leningrad” — reportaż 

filmowy; 17.07 — Śpiewa Ludmiła 
Senczina; 17.10 — „Spotkanie w 
Pawłowskim pałacu” — film (kol.); 
17.25 — Śpiewa Edyta Piecha; 17.30 
— „Rzeka” — film dok.; 18 — 
Śpiewa Liliana Urbańska; 18.04 — 
„30 lat później” — rep. filmowy; 
18.35 — Śpiewa Alicja Majewska; 
18.40 — „Teleskop”; 19 — Dobra­
noc dla najmłodszych i program 
dla młodzieży (kol.); 19.30 — Wie­
czór z dziennikiem (kol.); 20.25 — 
„Muzyka miasta” — impresja mu 
zyczna; 20.45 — Śpiewa Borys 
Smołkin; 20.48 — „Antoniusz i 
Kleopatra” — fragment filmu ba­
letowego; 21.10 — „Nasz Lenin­
grad” — film dokumentalny; 21.50 
— 24 godziny (kol.); 22 — NURT — 
„Kształcenie zawmdowe”. Wykład 
ptof. Tadeusza Nowackiego,



PRZEDSIĘBIORSTWO PAŃSTWOWEJ
KOMUNIKACJI SAMOCHODOWEJ 
w Poznaniu:

Sprzedaż
Meble różne, sprzedam. 
Tel. 632-37, po godz. 17.

37302g

Sprzedam Warszawę 223, 
stan idealny. Pietrzak — 
Poznań, Żegockiego 24 m. 
1. 37523g WOJEWÓDZKA KOMENDA OCHOTNICZYCH

® Oddział I PKS w Poznaniu, 
ul. Towarowa 17/19 (dw. autobusowy)

© Oddział PKS w Gnieźnie, 
ul. Czerwonej Armii 9/11

Bony PeKaO, sprzedam. 
Oferty — „Prasa”, Grun­
waldzka 19 dla 37496g.

Sprzedam Volkswagena 
1300 na części. Niewujt, 
Głogowska 167 m. 1.

37544g

HUFCÓW PRACY FEDERACJI SZMP PIŁA

Balans 3 tony sprze­
dam. Poznań, Zupańskie
go 14 m. 17. 37375g

ZATRUDNI ZARAZ MĘŻCZYZN I KOBIETY

NA STANOWISKA KONDUKTORÓW

Nowy piec stalowy e. o. 
(Kubiaka), 2,8 m», bramo 
furtkę, płaszcz skórzany 
męski, duży rozmiar, z 
podpinką futrzaną, spod­
nie skórzane — sprzedam.

Syrenę 104, rocznik 1968, 
stan dobry, po remoncie 
— sprzedam. Plac Wiel­
kopolski 7/8 m. 57, telefon 
591-69, po godz. 16.
______________ 36288g

oraz
POZNAŃSKIE PRZEDSIĘBIORSTWO
BUDOWNICTWA PRZEMYSŁOWEGO NR 2

Dyrekcja Rejonu Budowlanego Piła

Tel. 703-10. 37212g

na warunkach obowiązujących w Układzie 
Zbiorowym Pracy dla Pracowników Państwo­
wej Komunikacji, Samochodowej.

Sprzedam materiały z roz 
biórki, belki, deski, łaty, 
okna, drzwi drewniane, 
metalowe, piece c. o., ru 
ry, kaloryfery, siatkę, 
słupki. Zegrze, Obotryc-

Volkswagena 1200, nadwo 
zie do remontu, drugi sil­
nik — sprzedam. Sikorski 
— Os. Lecha 93 m. 3.

36303g
Fiata 126p, rok 1976, sprze 
dam. Tel. 459-78, po godz.
18. 36337g

ka 20. 36511g
Syrenę 104, rok 1972 —
sprzedam. Poznań, Choci 
szewskiego 34 m. 4, po

3234-K1
Kożuch damski, mały roz 
miar, korzystnie sprze­
dam. Gniezno, Cieszkow­
skiego 1, tel. 17-15. 1268p

godz. 18. 36346g
NSU 1000, sprzedam ta­
nio. Hibnera 9 m. 12.

36415g

Praca O Nauka
Ucznia — uczennicę, przyj 
mie Stemplarnia. Ul. 2y
dowska 35. 36736g

Szlifierza - galwanika. ślu 
sarza, również pół etatu 
— zatrudnię natychmiast. 
Poznań, Modrzewiowa 25. 

37265g

Wpisy na korespondencyj 
ne kursy kreśleń technicz 
nych oraz kosztorysowa­
nia przyjmuje, szczegóło­
wych pisemnych Informa 
cji udziela — „Oświata” 
31-139 Kraków, ul Spa- 
sowskiego 8 (przedłużenie 
ul. Siemiradzkiego)

1994-K2

Korepetycje matematyki, 
fizyki. Ławicki, telefon 
400-88. 36463g

© Kupno

Okna kastowe 3-skrzydło 
we 1700X1350 mm, 9 szt., 
płyty stropowe 2400X4800 
mm, 5 szt. — sprzedam. 
Oferty — „Prasa”, Grun­
waldzka 19 dla 37285g.

Sprzedam Fiata 125p 1500, 
rok 1974. 64-410 Sieraków
Wlkp., tel. 130. 36441g

W

OGŁASZAJĄ NABÓR
DO NOWO ORGANIZOWANEGO 2-LETNIEGO

STACJONARNEGO HUFCA PRACY
TYPU SZKOLNEGO

dla młodzieży męskiej w wieku od 18 do 24 lat.

CZASIE PRACY W HUFCU

Kupię butlę gazową tury 
styczną. Jadwiga Świer- 
kowska Strzyżewice - O- 
siedle 64-100 Leszno.

1262p

Gabinet lekarski z instru 
mentami ginekologiczny­
mi i diatermię Siemensa 
— sprzedam. Tel. 33-04-26. 

36662g

Syrenę 104 po remoncie, 
sprzedam. Szamotuły, te 
lefon 206-71. 36477g

® Lokale

junacy mogą zdobyć następujące zawody:
• MONTER KONSTRUKCJI ŻELBETOWYCH,
• MONTER KONSTRUKCJI DREWNIANYCH, 
• MURARZ - TYNKARZ.

Futro, łapki karakułowe, 
popielate — sprzedam. Po 
znań, Biedrzyckiego 4 m.

Mieszkanie własnościwoe 
2—3-pokojowe, do II ptr., 
kupię. Oferty „Prasa” — 
Grunwaldzka 19 dla 37266g

4. 36380g Wynajmę pokój pannie 
pracującej. Chodzieska 18

Junacy z niepełnym wykształceniem podstawowym 
mogą je uzupełnić w Podstawowym Studium Zawodo­
wym. Junacy z ukończoną szkołą podstawową mają 
możliwość ukończenia Zasadniczej Szkoły Zawodowej

„LINGWISTA-OŚWIATA" 
Krajowa Spółdzielnia Pracy 

w Warszawie

Okręgowy Oddział w Poznaniu 
ul. Klasztorna 2

Spacerówkę tanio sprze­
dam. Plac Młodej Gwar­
dii 5 m. 22 — Pawłowska. 

36394g
Błam łapki karakułowe, 
czarne sprzedam. Pasie­
ka 20, I piętro, godz. 
18—20. 36396g
Szczenięta boksery rodo­
wodowe, sprzedam. Lud 
Wik Gronowski, Poznań, 
61-016 Koziegłowy, ulica
Gdyńska 29. 36424g

Smochowice. 36180g
Małżeństwo z dzieckiem, 
członkowie SM, poszuku­
je pokoju. Długosz, Po­
znań, Słowackiego 16 m. 
5. 36216g

W CZASIE POBYTU W HUFCU JUNACY OTRZYMUJĄ •

KURSY JĘZYKÓW OBCYCH
Nową czapkę z lisa — 
sprzedam. Tel. 20-27-62.

36427g

Wynajmę M-2 własnościo 
we, członkom SM. Oferty 
„Prasa”, ■ Grunwaldzka 19 
dla 36268g.
Zamienię mieszkanie 35

Jarocin — na podob­
ne Poznań, luk okolice 
Poznania. Oferty „Pra­
sa”, Grunwaldzka 19 dla 
36274g.

wynagrodzenie wg układu zbiorowego budownictwa, 
zakwaterowanie w wydzielonym hotelu pracowniczym, 
całodzienne wyżywienie, 
odbycie zasadniczej służby wojskowej w ramach 
szkolenia w oddziałach OC, 
inne świadczenia socjalno-bytowe.

Kożuch nowy, sprzedam.

— angielskiego
— francuskiego

— hiszpańskiego
— niemieckiego

— rosyjskiego
— szwedzkiego

— włoskiego

Tel. 33-21-45. 36459g
® Nieruchomości

Hufiec posiada własną świetlicę i czytelnię, sprzęt kultural­
no-oświatowy i sportoworturystyczny, własne boiska do gier 
sportowych.

Dawne meble sprzedam. 
Oferty — „Prasa”, Grun­
waldzka 19 dla 36474g.
Podkładki róż Rosa Cani- 
na, sprzedam. Tel. 33-39-48 

36515g

Działkę budowlaną z pro 
jektem i pozwoleniem na 
budowę, w dzielnicy Je­
życe — zamienię na dział 
kę pod zabudowę nad je 
ziorem. Oferty „Prasa”, 
Grunwaldzka 19 dla 37023g

Jeżeli zdecydowałeś się wstąpić do Hufca — już teraz 
zgłoś się do 28-11 Ochotniczego Hufca Pracy, ul. Moty- 
lewska 5, 64-929 Piła — składając:

Nowe futro z nutrii, ta­
nio sprzedam, os. Lecha
88 m. 9. 36390g
Kanarki — sprzedam. Pa
lacza 41 m. 31. 36493g

Dom w Poznaniu, wolne 
piętro, garaż, ogródek, 
pomieszczenie na warsz­
tat, sprzedam, oferty — 
„Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 37528g.

podanie,
życiorys,
ostatnie świadectwo szkolne,
świadectwo lekarskie stwierdzające przydatność 
do zawodu.

• NOWOCZESNYMI, EFEKTYWNYMI METODAMI,
• DLA POCZĄTKUJĄCYCH, ZAAWANSOWANYCH 

ORAZ PRZYGOTOWUJĄCE DO EGZAMINÓW 
PAŃSTWOWYCH,

Sprzedam nowe Włoskie 
lampy reflektorowe Fia­
ta 125. Poznań, ul. Ostrów
ska 96. > 36523g

Kupię parcelę budowlaną 
w Poznaniu. Oferty „Pra 
sa”. Grunwaldzka 19 dla 
37267g.

LICZBA MIEJSC W HUFCU JEST OGRANICZONA !

W GRUPACH TRADYCYJNYCH, PRZYSPIE­
SZONYCH I LABORATORYJNYCH

Kożuch męski, sprzedam. 
Tel. 739-70, po godz. 16.

36529g

Gniezno! Pół willi wolno 
stojącej, wolne mieszka­
nie, 140 mJ, wraz z ogro-

3565-K1

ZAPISY PRZYJMUJĄ I SZCZEGÓŁOWYCH INFORMACJI 
UDZIELAJĄ OŚRODKI NAUCZANIA — W GODZ. 17—19, 
z wyjątkiem sobót i dni świątecznych:

Kanarki różnokolorowe, 
klatki, regały, wyloty, a- 
kwaria, skrzypce z fute­
rałami — sprzędam. Szysz 
kowskiego 5 m. 4, 36536g
Kożuch męski, wyszczup 
lony fason, sprzedam. Te

dem 25 arów sprze-
dam. Zgłoszenia: telefon
Gniezno 31-03. 36063g

ul.
ul.

Berwińskiego
Kościuszki 10

2/4 — Szkoła Podstawowa nr 26
lefon 427-26. 36"42g

Gniezno! Sprzedam poło 
;wę dbmu czynszowego?
Wolne njękne mieszka­
nie. Oferty „Prasa” Grun 
waldzka 19 dla 36065g,

Mgr, panna 43-letnia, spo 
kojna. kulturalna, mate­
rialnie niezależna — po­
zna odpowiedniego pana. 
Cel matrymonialny. Ofer 
ty „Prasa”, Grunwaldzka 
19 dla 36082g.

Komunikat

ul. Stalingradzka
— Szkoła Podstawowa nr 82
32/40 — Szkoła Podstawowa nr 43

@ Samochody
© Zguby

Osiedle Oświecenia 1 — Szkoła Podstawowa nr 19

Syrenę 105 — 1974 rocznik 
w idealnym stanie, sprze 
dam. Kazimierz Jańczak, 
Śrem, ul. Grunwaldzka 4

Osiedle Przyjaźni 12 A — Pozn. Spółdzielnia Mieszk.
KONIN, ul. Dworcowa 7A — Klub „HUTNIK”.

m. 52. 1235p

Słownik angielski, zgubi­
łam w Parku Marcinków 
skiego. Uczciwego znalaz 
cę proszę o zwrot za wy 
nagrodzeniem. Os. Pia­
stowskie 60 m. 53. 37529g

Panna 53-letnla, wysoka, 
zamożna, wykształcenie 
półwyższe, bez nałogów, 
poślubi pana o podobnych 
walorach. Oferty „Pra­
sa”, Grunwaldzka 19 dla 
36036g.

Ośrodek „LINGWISTY” przy ul. Berwińskiego 2/4, przyjmuje 
ponadto zapisy na KURSY NIEDZIELNE w każdą niedzielę 
w godz. 9—12.

Warszawę Pick-up — 
skrzynia drewniana, sprze 
dam. Kaźmierczak, Pnie­
wy, ul. Konińska 17.

1248p

s Różne
Cyklinowanie parkietów.
Teł. 67-38-14 — Szaj.

37423g

Zgłoszenia kursów dla ZAKŁADÓW PRACY w biurze 
Oddziału, ul. Klasztorna 2, tel. 542-26.

PODRĘCZNIKI W RAMACH OPŁAT !
3087-K1

Antykorozyjne zabezpie­
czenia, ze szczególnym 
uwzględnieniem przestrze 
ni zamkniętych, wykonu 
je wyspecjalizowany Au­
to Service Przeźmierowo, 
Szosa Poznańska 3. W o- 
kresie udzielonej dwulet­
niej gwarancji, dwukrot­
nie bezpłatnie przegląda­
my i uzupełniamy powło 
ki antykorozyjne. 36567g

Mam gotówkę, przystąpię 
do spółki. Oferty „Pra­
sa”, Grunwaldzka 19 dla 
36021 g.

Dziesięć lat pracy zawo­
dowej i monotonia życia 
pobudziły mnie do wyj­
ścia naprzeciw partnero­
wi. Z radością odpiszę na 
list, który zawierałby pro 
pozycje przyjaźni. Cel 
matrymonialny. Oferty 
„Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 36136g.

9 Matrymonialne
Pan rozwiedziony, renci 
sta 60-letni, poślubi panią 
z mieszkaniem, w Pozna 
^iiu. Oferty „Prasa” Grun 
waldzka 19 dla 36127g.

Panna 25-letnia, niebrzyd 
ka, posiadająca mieszka­
nie w Poznaniu, pozna 
inteligentnego pana. Zdję 
cie mile widziane. Cel ma 
trymonialny. Oferty „Pra 
sa”, Grunwaldzka 19 dla 
36177g.

Dnia 5 października 1977 r. zmarł nieodżało­
wanej pamięci nasz pracownik

ZYGMUNT CIEŚLA
Rodzinie Zmarłego wyrazy serdecznego współ­

czucia składają:

Dyrekcja, Rada Zakładowa, POP 
i współpracownicy 

Przedsiębiorstwa Budownictwa Komunalnego 
nr 3 w Poznaniu.

3335-K3

Dnia 4 października 1977 r. zmarła była nasza 
długoletnia, zasłużona w pracy bankowej kole­
żanka

LUDWIKA OWSIANOWSKA
Pogrzeb odbędzie 

b godzinie 10.25 na
się 11 października 1977 r. 

cmentarzu junikowskim.

Dyrekcja, Rada Zakładowa
koleżanki i koledzy

I Oddziału NBP w Poznaniu.
37633g

+ Dnia 8 października 1977 r. zmarła po krót- 
I kich cierpieniach nasza najdroższa, córka, 
mamunia i żona, przeżywszy lat 38

DANUTA ZANDECKA
z domu Machińska

Pogrzeb odbędzie się we wtorek, 11 bm. o go­
dzinie 9.50 na cmentarzu junikowskim.

W ciężkim smutku pogrążeni 

matka i mąż z synami

Ul. Strzelecka 31 m. 7. 37651g

W dniu 7 października 1977 r. zmarł nagle dłu­
goletni i zasłużony pracownik Wojewódzkiego 
Przedsiębiorstwa Energetyki Cieplnej w Pozna­
niu

KAZIMIERZ JANICKI
Rodzinie Zmarłego wyrazy głębokiego współ­

czucia składają:

Dyrekcja — Rada Zakładowa — POP 
oraz pracownicy 

Wojewódzkiego Przedsiębiorstwa 
Energetyki Cieplnej w Poznaniu.

3336-K3

tDnia 7 października 1977 r. zmarł nasz drogi 
mąż, ojciec, teść i dziadek, przeżywszy 

lat 64, śp.

ANTONI URBAŃSKI
Pogrzeb odbędzie się dnia 11 bm. o godzinie 

11.55 na cmentarzu junikowskim.

W smutku pogrążone

żona z dziećmi i rodzina
Ul. Słoneczna 39 m. 3. 3328-U3

tDnia 5 października 1977 r. zmarła nagle 
moja droga żona, nasza kochana ciocia, sio­

stra i szwagierka, śp.

PELAGIA WIELIŃSKA
z domu Kleszak

Pogrzeb odbędzie się we wtorek, dnia 11 bm. 
o godz. 14.15 na cmentarzu junikowskim.

W głębokim smutku pogrążeni

Ul. Szkolna 7 m. 6.
mąż i rodzina

3326-U3

+ Z żalem zawiadamiamy, że dnia 7 paździer­
nika 1977 roku odszedł od nas pa zawsze, 

opatrzony Sakramentami św., w 67 roku życia 
mój najdroższy, nigdy niezapomniany mąż, 
nasz ukochany ojciec i teść, brat, szwagier, ku­
zyn i wujek, śp.

TADEUSZ NAPIERAŁA
adwokat,

Pogrzeb odbędzie się we wtorek, dnia 11 bm. 
o godz. 13.05 na cmentarzu junikowskim.

W smutku pogrążona 
żona z synem, synową i rodziną 

Prosimy o nieskładanie kondolencji. 
Osobnych zawiadomień nie wysyła się.

Ul. Engla. 3329-U3

tDnia 6 października 1977 r. zasnęła w Bogu 
przeżywszy lat 91 nasza najdroższa mama, 
teściowa, babcia i prababcia, śp.

WIKTORIA TALARCZYK
Pogrzeb odbędzie się w poniedziałek, 10 bm, 

o godz. 10.50 na cmentarzu górczyńskim.

Pogrążona w smutku

Ul. Kolejowa 43 m. 22. 37616g

+ Dnia 4 października 1977 r. zmarła, opatrzo­
na Sakramentami św., nasza ukochana sio­

stra, ciocia i kuzynka, przeżywszy lat 74, śp.

LUDWIKA OWSIANOWSKA
Pogrzeb odbędzie się dnia 11 bm. o godz. 10.25 

na cmentarzu junikowskim.

W smutku pogrążeni

bracia z rodziną

3327-U3
fEEW

Wielkopolskie Zakłady Gazownictwa i Górnic­
twa Nafty i Gazu w Poznaniu, ul. Grobla 15 — 
zawiadamiają wszystkich odbiorców gazu za­
mieszkałych w Gnieźnie przy ulicach: pl. Boh. 
Stalingradu nr 8, 9, 10, ul. Tumska cała, ul. Ła­
skiego cała, ul. Kolegiaty cała, ul. Poznańska 
nr 6, 4, ul. Koszarska nr 5/4, 4, 3, ul. Słomian- 
ka cała, ul. Krasickiego nr 4, 38, 34, 6, ul. Za­
ułek nr 1, Bednarski Rynek nr 6, ul. Stroma 
nr 5, ul. Powstańców Wlkp. nr 1. 13, (szkoła), 
że w dniu 10. 10. 1977 r. nastąpi wprowadze­
nie w miejsce dotychczasowego gazu miejskiego
— GAZU ZIEMNEGO ZAAZOTOWANEGO.
Przystosowania urządzeń gazowych dokona­

ją monterzy WZGiGNiG
NIEO DPŁATNIE

w terminach podanych na ogłoszeniach w klat­
kach schodowych. Do czasu przybycia monte­
rów nie należy żadnych urządzeń eksploato­
wać.

Urządzenia gazowe u odbiorców użytkują­
cych gaz do innych celów niż prowadzenie go­
spodarstwa domowego będą adaptowane

ODPŁATNIE
po dostarczeniu zlecenia na adres WZGiGNiG.

Warunkiem dokonania adaptacji urządzenia 
gazowego będzie jego dobry stan techniczny.

Urządzenia technicznie niesprawne będą 
plombowane do czasu usunięcia nieprawidło­
wości przez użytkownika.

Jednocześnie przypomina się o konieczności 
stałego utrzymania nagrzewnic wody przepły­
wowej (pieców kąpielowych, term) w stanie 
czystym. Będzie to również warunkowało za­
montowanie w tych urządzeniach nowego pal­
nika przystosowanego do spalania gazu ziem­
nego zaazotowanego.

W wymienionym dniu wszelkich informacji 
udzielać będzie punkt informacyjny, zlokalizo­
wany w Gazowni, ul. Chrobrego 24/25, telefon 
25-68.

W dniu wymiapy gazu — urządzenia prosi­
my utrzymać w stanie czystym.

Dyrekcja Wielkopolskich Zakładów 
Gazownictwa i Górnictwa Nafty i Gazu 

Pozhań, ul. Grobla 15.
3712-K1

tW dniu 5 października 1977 r. zmarła, opa­
trzona Sakramentami św., nasza ukochana 
mama, babcia, siostra, bratowa, przeżywszy 

65 lat, śp.

MARIANNA LAUDA
z domu Nowacka

Pogrzeb odbędzie się we wtorek, 11 bm. o go­
dzinie 13.40 na cmentarżu junikowskim.

W smutku pogrążona

RODZINA
Ul. Madalińskiego 2. 37625g
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Turniej w Teheranie BKS 2:0 (1:0)Warta Awans Polski odroczony
W półfinale Fibak 
przegrał z Yilasem

W półfinale turnieju tenisowe­
go Grand Prix w Teheranie, Woj­
ciech Fibak przegrał z Giiillecmo 
Vilasem 6:1, 7:6. W pierwszym 
secie Polak wyraźnie ustępował 
rywalowi. Natomiast w drugim 
toczyła się równorzędna walka. 
O sukcesie Vilasa rozstrzygnął tie- 
break. Początkowo prowadził Fi­
bak 4:2, ale ostatnie pięć piłek 
wygrał tenisista argentyński.

Przeciwnikiem Vilasa w finale 
będzie Eddie Dibbs. który w nie­
dzielę wygrał z Manuelem Oran- 
tesem 6:2, 7:5. (PAP)

W kolejnym meczu o mistrzo­
stwo II ligi, piłkarze Warty po­
konali wczoraj BKS Bydgoszcz 
2:0 (1:0). Bramki dla gospodarzy 
zdobyli: Maciejewski w 43 min. i 
Dominiczak w 51 min. Sędziował 
Grzesiuk z Suwałk. Widzów 8000. 
Żółtą kartkę otrzymał Dominiczak 
z Warty. Zespoły wystąpiły w na­
stępujących składach:
Warta: Mroziński, Pawlak, 

Pluskota, Knychała, Zaremba (od 
70 min. Owsianny), Skrzypkowiąk,

jednej bramki. Był. to jednak gol 
uzyskany po bardzo ładnej akcji.

W 43 min Maciejewski sprytnie 
przepuścił adresowaną do siebie 
piłkę, kapitalnym zwodem ciała 
minął obrońcę gości, dzięki cze-

Mrozińskiego było bardzo gora.co. 
Jednak miast wyrównania padła 
druga bramka dla Warty, Perz do 
kładnie podał Maciejewskiemu, 
ten dośrodkowa!,, nie zdołał wy­
kończyć akcji celnym strzałem

Dominiczak. Kubaiczyk, 
ryn. Perz. Maciejewski.

BKS: Paszkowski.
Trzaskowski, Bachleda, 1

Porno-

Spyrka, 
Michalak,

Towarzyskie mecze 
międzypaństwowe

W sobotę rozegrano w Berlinie 
Zachodnim międzypaństwowy, to­
warzyski mecz piłkarski RFN — 
Włochy, który zakończył się zwy­
cięstwem RFN 2:1 (1:0). Bramki 
dla zwycięzców zdobyli: Manfred 
Kaltz (32 min.) i Karl- 
Heinz Rummenigge (58 min.). Dla 
Włochów: Antognoni (75 min.). Wi 
dzów 70 000.

W towarzyskim meczu piłkar­
skim w Paryżu Francja zremiso
wała z ZSRR 0:0. Mecz 
wało 50 000 widzów.

Mimo bezbramkowego 
mecz był interesujący, a 
żyny nie wykorzystały

obserwo-

wyniku, 
obie dru 
kilku o—

kazji do zdobycia bramek. (PAP)

Niewiadomski. (od 25 min. Bek- 
czyński). Maślewski. Pawlikowski 
(od 60 min. Trzeskała), Wyszomir- 
ski, Berger. Jastrzębowski.

Po serii remisów oraz porażce z 
Bałtykiem, piłkarze Warty wczo­
raj znów odnieśli zwycięstwo. Trze 
ba od razu dodać, że gdyby po­
znaniacy zagrali nieco skuteczniej, 
rezultat mógł być znacznie wyż­
szy.

Obie drużyny rozpoczęły mecz 
nerwowo, i przez początkowy kwa 
drans. choć gra była żywa, na 
boisku panował chaos. Pierwsi 
opanowali grę piłkarze Warty, i 
już w 15 minucie w bardzo do­
brej pozycji strzeleckiej znalazł 
się Maciejewski, lecz jego strzał 
bramkarz gości zdołał wybić na 
korner. W cztery minuty później 
Pomoryn zainicjował rajd, ostro 
dośrodkowa!, a nadbiegający Do­
miniczak strzeli! z* woleja. Nie­
stety piłka trafiła w słupek. War 
ta już do końca pierwszej połowy 
miała orzewagę w polu, ale udo­
kumentowała ją zdobyciem tylko

Grunwald tylko raz pokonał V/isłę
W kolejnych meczach mi-

strzostwo I ligi w piłce ręcznej 
mężczyzn poznański Grunwald 
spotkał się w Płocku z świetnie 
się spisującym w tym sezonie 
beniaminkiem ligi — miejsccw ą 

■ Wisłą. W sobotę poznaniacy ro­
zegrali bardzo dobre spotkanie i 
prowadząc przez cały mecz zwy­
ciężyli 28:23. Bramki dla wojsko 
wych zdobyli: Jarzyński 7, Kulecz 
ka. Marciniak i Dybol po 4,'Roes

ler i 
oraz

W 
grze

Bramki strzegł niewielki wzros 
tern aie bardzo sprawny Ma-Dokończenie ze str. 1 

Portugalii znalazło się kilku no­
wych zawodników. „Przemeblowa 
no” zwłaszcza defensywę, gdzie 
partnerami stoperów Humberto 
i Lanajeiry, byli boczni obrońcy 
FC Porto-Gabriel i Murca.

W ten sposób najśłabsza chyba 
dotąd formacja reprezentacji For 
tugalii, zyskała na wartości. W 
Kopenhadze Duńczycy mieli ol­
brzymie trudności z jej sforsowa 
niem.

W pomocy prym wiódł jedyny 
„cudzoziemiec”, Joao Alvez wy­
stępujący na co dzień w hiszpań 
skiej Salamance, a dzielnie se­
kundowali mu Nene, Octavio i 
Chaiana. Portugalczycy zastosowa 
li system 4—4—2, mając w przo- 
dzie dwóch piłkarzy: Nene, któ­
rego po przerwie zastąpił Ma­
nuel Fernandes i Jordao. Było 
to jednak tylko pozornie ustawie

nuel Bento, który nie ponosi wi­
ny za stracone gole, a w kilku 

■* ’ wykazał świetny re-momentach 
fleks.

Duńczycy 
meczach z 
i bramkarz

zagrali słabiej niż w 
Polakami. Defensywa 
Per Poulsen popełnia

li sporo błędów, a dwie bramki 
dla gości, padły po ewidentnych 
pomyłkach bramkarza względnie 
obrony.

Dzięki temu zwycięstwu 
Portugalia ma jeszcze szanse na 
zajęcie pierwszego miejsca w gru 
pie eliminacyjnej, w której wy­
stępują piłkarze Polski. Do rozegra 
nia pozostały jeszcze mecze Pol­
ska — Portugalia i Portugalia — 
Cypr. Polskiej drużynie do wy­
walczenia awansu wystarczy zwy 
cięstwo lub remis w meczu z Por 
tugalią. który odbędzie się w Cho 
rzowie lub w Warszawie 29 paź­
dziernika. Gdyby Portugalczycy 
wygrali oba mecze (z Polską i 
Cyprem), o pierwszym miejscu w

w sprzyjają-

argentyńskich
bra-

16:3

14:12
3:20

stosunek 
tabela:

grupie i awansie do 
finałów zadecyduje 
ntek. Oto aktualna

nie defensywne

O

Za

Burzyńskiego dochodziło do

cych momentach do przodu ru­
szało co najmniej pięciu piłkarzy.

Dobra technika, szybkość i zwiń 
ność wszystkich bez wyjątku pił 
karzy Portugalii, sprawiały ze 
akcje ich były płynne i sku­
teczne. Kilkudniowe zgrupowanie 
w Lizbonie przyniosło efekty. W 
przeciwieństwie do Duńczyków 
— goście tworzyli rozumiejący 
się kolektyw.

1. Polska
2. Portugalia
3. Dania
4. Cypr

10:0 
6:2 
4:8 
0:10

Z. Ratajczak po 3, Sojkin 2 
P. Ratajczak 1.

niedzielę po wyrównanej 
zwyciężyli gospodarze 19:17.

' Grunwald nie wykorzystał w tym 
meczu kilku doskonałych pozycji 
do strzelenia bramek, co miało 
decydujący wpływ na końcowy 
rezultat. Najwięcej bramek w 
spotkaniu rewanżowym dla Grun 
waldu zdobył Dybol — 6. (wił)

Kolejna porażka
rugbistów Posnanii

Nie wiedzie się w tegorocznych 
rozgrywkach mistrzowskich I-li- 
gowemu zespołowi rugbistów Pos-
nanii. 
meczu 
Bytom,

Po niedawnej porażce w 
wyjazdowym z Czarnymi

wczoraj
własnym boisku
AZS-owj 6-18 (0:8).

ulegli oni na 
warszawskiemu

Grający z wiatrem przeciwnik 
uzyskał na początku meczu 8 punk­
tów po przyłożeniach Zaniew­
skiego i Humięckiego. Ostatnie 10 
minut pierwszej Dołowy należało 
do Posnanii. jednak jej zawodni- 
cv nie potrafili udokumentować 
przewagi zdobyciem punktów.

Druga połowa spotkania rozpo-

częła się od ataków Posnanii. 
Pizyniosły one 6 punktów po ak­
cjach Zaorskiego i Żurka. Od te­
go momentu poznaniacy zwolnili 
tempo akcji, co natychmiast wy­
korzystali szybcy i dobrzy tech­
nicznie akademicy z Warszawy. 
Wyróżniający się w tym meczu 
Zaniewski z przyłożenia zdobył 4 
punkty, a Indywidualna akcja Pu- 
cia przyniosła kolejne 4 punkty 
przeciwnikom. Poprawkę bezbłęd­
nie wykorzystał Jagieniak.
Przegrana Posnanii spowodowa­

na utratę kontaktu z czołową gru­
pą zespołów. Poznaniacy znaleźli 
się w strefie zespołów zagrożonych 
spadkiem, (kar)

chwilę piłka po strzale Domin;czcka trali do bramki i Warta 
obejmie prowadzenie 2:0. Fot. — T. Koebsch

mu znalazł się sam na sam z 
bramkarzem. Podciągnął kilka me 
trów i strzelił silnie tuż obok 
słupka w krótki róg bramki. Za 
tą akcję skrzydłowy' Warty ze­
brał wiele oklasków.

Po zmianie stron goście nrzystą 
pili do energicznych ataków i 
przez kilka minut na przedpolu

Kubaiczyk, lecz uczynił to Domi­
niczak. Bydgoszczanie, wprawdzie 
nadał atakowali, lecz nie czynili 
już tego z. takim impetem jak za­
raz po wznowieniu gry w drugiej 
połowie. Poznaniacy kontratakami 
próbowali po raz trzeci zmusić do 
kapitulacji bramkarza gości, i 
cho.ć mieli ku temu okazję, re­
zultat nie uległ zmianie, (wił)

Dokończenie ze str. 1
Kulesza wybrał mądrą taktykę: 
bardzo krótkie krycie przeciwni­
ka na całym boisku. Specjalnych 
opiekunów otrzymali najgroźniej-
si piłkarze Rumunii Dudu

Niepowodzenia 
koszykarek Olimpii

Przez trzy dni rozgrywany był 
w Olsztynie międzynarodowy tur 
niej koszykówki kobiet zorganizo 
wany z okazji 25-lecla działalnoś 
cl Olsztyńskiego Związku Ko- 

• szykówkl. Zwyciężył I-ligowy ze­
spół radziecki Spartak Penza — 
6 pkt., przed Spójnią Gdańsk —

T. Piguła czwarty
w Pucharze MON

W Warszawie rozpoczął się XII 
międzynarodowy turniej szermier­
czy o Puchar MON zorganizowany 
dla uczczenia dnia Wojska Polskie 
go. W pierwszym dniu walczyło
30 szablistów z Polski NRD
Zwyciężył wicemistrz Polski. Syl-
wester Królikowski (Marymont

5 pkt., Stomilem Olsztyn 4
pkt. i Olimpią Poznań — 3 pkt.

Wyniki poszczególnych spotkań: 
Snartak Dokonał Olimnię 73:44 
(43:20), Spójnię 64:63 (35:26) i Sto 
mil 62:40 (25:22); Soójnia wygra­
ła ze Stomilem 71:50 (34:25) i Olim 
pią 83:67); Stomil zwyciężył Olim 
pię 77:62 (31:26).

Najlepszą strzelczynią turnieju 
została Danuta Rumińska ze Sto­
milu, zdobywając 59 pkt. (PAP)

Warszawa) odnosząc w finale 4 
zwycięstwa, orzegrał on jedynie 
3:5 z Leszkiem Jabłonowskim 
(AZS Warszawa), który zajał dru­
gie miejsce, wygrywając trzy po­
jedynki. Trzecie miejsce przypa- 
dlo Józefowi Nowarze (Legia War
szawa) 3 zwycięstwa. Dalsze
mlejsca zaje’i: 4. Tadeusz Piguła 
(Zagłębie Konin) — 2 zw , 5 
Edward Korfanty (GKS Katowi­
ce) — 2 zw. i 6. Jen Nowara (Bail 
don Katowice). (PAP)

Sparringowe mecze koszykarzy
W sali przy ul. Młyńskiej 

sparringowe mecze rozegrały 
dzy sobą zespoły koszykarzy

dwa 
mię

gowego Lecha i Ii-ligowego 
AZS-u. Dwukrotnie triumfowali 
Jechici: 105:70 (48:34) i 128'73 (63:38). 
Mecze nie były atrakcyjnymi wi­
dowiskami. gdyż lechtci za bardzo 
przewyższali umiejętnościami swo

ich przeciwników Akademicy ani 
przez moment nie potrafili zmusić 
kolejarzy do zaprezentowania pel 
ni swych umiejętności.

Najwięcej punktów dla Lecha 
zdobyli: Durejko 27 i 34 oraz Ki 
jewski 26 i 24. Ola AZS-u: Mase- 
rok 12 i 23 oraz Herkt 13 i 15.

(wił)

Skromne zakończenie wioślarskiego sezonu
Na torach regatowych jeziora 

Malta zakończyły się dwudniowe 
regaty wioślarskie o Puchar Sek­
cji Specjalistycznych.

W 7 konkurencjach startowali 
juniorzy i juniorki (16—17 lat) 
oraz seniorzy i seniorki.. Konku­
rencje rozgrywane były w grupie 
seniorów na dystansie 2.000 m, ju 
niorów l.fOO m oraz juniorek na 
odcinku 1.000 m. Na prawach 
gości wystąpiła drużyna Slavii 
Praga oraz juniorów z NRD. Wy 
s'ęp tych ostatnich był bardzo 
udany. Na 13 rozegranych fina- 
: w zwyciężyli oni sześciokrot-

Zawody, które kończyły bo­
gaty sezon wioślarski stały na 
niskim poziomie. Nie wystarto­
wała w nich cała czołówka krajo-

pozycja 
czarnych 
Szczotko, 
sternika

Niespodzianką była
reprezentacyjnej

daleka 
osady

Szczecin Kowalewski
która dwójce bez

nie zakwalifikowała się
do finału na 2.000 m; dobrze na 
tomiast wypadła kombinowana 
osada poznańska w dwójce bez 
sternika, Kroll — Regulski na 
2.000 m, która zajęła cźwarte 
miejsce, (kar)

W Poznaniu zakończyła się trzy­
dniowa Spartakiada klubów spół­
dzielczych Krajów Demokracji Lu 
dowej w piłce siatkowej mężczyzn. 
Startowały zespoły Spartacasa Bu 
dapeszt, reprezentacji klubów spół 
dzielczych Bułgarii, Calisii oraz 
Posnanii.

W tej stawce zespołów najlep­
szymi okazali się siatkarze Posna­
nii, którzy wygrali wszystkie swo 
je spotkania: z reprezentacją klu­
bów Bułgarii, Calisią oraz Spar- 
tacusem po 3:0. W pozostałych me 
czach padły następujące rezultaty: 
Spartacus — Calisia 1:3, reprezen­
tacja klubów spółdzielczych — Buł 
garil — Calisia 3:0. Drugie miejsce 
w turnieju zdobyła Calisia przed 
Spartacusem i Bułgarią.

Z drużynami, które reprezento­
wały przeciętny poziom II-ligowy,

poznaniacy zagrali we wszystkich 
meczach poprawnie, co pozwoliło 
im na odniesienie końcowego suk 
cesu. Jedynym mankamentem naj 
częściej występującym w ich grze 
były okresy przestojów doprowa­
dzające do straty wielu punktów. 
Okresy takiej dekoncentracji w 
zbliżających się rozgrywkach mis­
trzowskich mogą kosztować zes­
pół mający ambicję walki o pry­
mat w tabeli utratę wielu cennych 
punktów.

W zespole z Winograd nie wystę 
pował kontuzjowany Biernacik, 
który zdaniem trenera nie zagra 
w pierwszych spotkaniach nowego 
sezonu mistrzowskiego. Najlepszy­
mi zawodnikami turnieju okazali 
się: rozgrywający Maziarczyk oraz

Georgescu, którego niemal wyłą­
czył z gry Paweł Janas i Dumitru 
— pilnowany przez Adama Na- 
wałkę.

Polacy mieli więcej z gry, 
zwłaszcza w pierwszej połowie 
Już w 4 min. świetnej okazji nie 
wykorzystał Marek Kusto, które­
go silny strzał minął nieznacznie 
bramkę. Chwilę później napastnik 
warszawskiej Legii strzelił głową 
wprost w ręce bramkarza. W 10 
min. w korzystnej sytuacji zna­
lazł się Jan Erlich, ale przegiął 
pojedynek sam na sam z bram­
karzem Moraru. W 31 min. Roman 
Ogaza nie trafił do pustej bram­
ki, a nieco wcześniej ostry strzał • 
Nawałki obronił Moraru. Najko­
rzystniejszej sytuacji dla Rumu­
nów nie wykorzystał w tym okre 
sie gry — Dudu Georgescu, prze­
nosząc piłkę z 2 metrów ponad 
bramkę.

Po przerwie tempo gry osłabło. 
Teraz inicjatywę przejęli gospoda 
rze, a pod bramką Stanisława

ostrych spięć. Dogodnych okazji 
nie wykorzystali Boloni, Troi i Na 
delcu. Nasi piłkarze nie ograni­
czali się jednak do defensywy — 
przeciwnie nadal często kontrata­
kowali. W 51 min. Jerzy Wyro- 
bek po szybkiej akcji miał przed 
sobą już tylko bramkarza, ale za­
przepaścił szanse. W 75 min, pięk­
nym strzałem z około 30 m po­
pisał się Nawałka, ale parada 
bramkarza była również wysokiej 
klasy. Publiczność nagrodziła okla 
skami obu piłkarzy. W końcówce 
gra siała się zbyt ostra, a bułgar­
scy sędziowie nie zawsze pano­
wali nad sytuacją.

Przed spotkaniem Rumunia '„A” 
— Polska „B”, odbył się mecz re­
prezentacji juniorów obu krajów 
zakończony rezultatem bezbramko 
wym.

Rozegrany w Ploestl między- 
państwowy mecz piłkarski repre­
zentacji młodzieżowych (do lat 
21) Rumunia — Polska, zakończył 
s’ę wycięstwem Rumunów 4:1 
n.OL Bramki strzelili dla Rumunii: 
Pndu 2 (62 i 80 min.), M. Raducanu 
(32 min.i j a^Iu (64 min.), dla Pol 
ski: Stefan Majewski (77 mm,).

PAP

atakujący Malinowski
Posnanii. (kar)

obaj z
Z. Nowak pierwszy w wadze lekkopółśredniej'

Hokej na trawie
W. Niemkiewicz zdobył

Interesujący początek I ligi
W sobotę rozpoczęły się rozgryw 

ki o mistrzostwo I ligi w hokeju 
na trawie. Już w pierwszych spot 
kaniach zanotowano kilka niespo­
dzianek. Mistrz Polski Lech zre­
misował obydwa mecze wyjazdowe 
na Śląsku: z Siemianowiczanka 1:1 
i z AZS-em Katowice 0:0. N:eco le 
piej powiodło się wicemistrzowi 
W.ircie, która po sobotnim 2-2 z 
AZS-em w niedzielę wygrała z

Siemianowiczanką 4:2. Mimo pro­
wadzenia do przerwy 2:1 (mający 
w swoim składzie wielu reprezeh- 
tantów Polski) poznański Poczto­
wiec nie dał rady w Rogowie zaw 
sze groźnemu na własnym boisku 
LKS-owi przegrywając 2:4. Dzie-
ki wczorajszej wygranej ze
Startem Gniezno zespół z Rogowa 
został pierwszym liderem ligowej 
tabeli, (ad)

Piłka nożna
II LIGA — PÓŁNOC

Gwardia Koszalin — Bałtyk 
Zagłębie — Gwardia W'-wa 
Jagiellonia — Stoczniowiec 
Avia — Olimpia
I echia

Arkonia

Start
BKS Bydgoszcz 

— Motor
Polonia — Radomiak.

1. Gwardia W-wa
2. Avia
3, T.echia
4. Zagłębie
5. Radomiak
6. Polonia
7.
8.

10.

Stoczniowiec
BKS Bydgoszcz
Warta
Motor

11. Olimpia
12.
13.

15.
16.

Bałtyk
Gwardia Koszalin 
Start.
Arkonia 
•Jagiellonia

II LIGA

Piast — Wisłoka

9

9

9
9 
9
9

9

9

9

14:4 13:5

12:6
11:7

10:8
9:9

9:9
9:9
9:9
8:10

6:12
4:14
3:15

10:6
11:3
10:7
10:8
3:7

10:9
9:8
7:7
7:11
8:8
5:8
8:22

12:16 
6:18

POŁUDNIE

2:0
Stal St. Wola — GKS Katowice 1:1
Star — Siarka 
Małapanew — Górnik 
Odra — Hutnik
Chemik — Moto-Jelcz 
Resovia — ROW Rybnik
GKS Tychy — BKS 
łożony
1. GKS Katowice
2. Górnik
3. ROW Rybnik
4. Piast
5. Siarka
6. GKS Tychy

7. Hutnik
8. Resovia

Bielsko

9
9

9
9

0:1
0:2

0:0 
prze-

„Złotą Łódkę'4
W łódzkim pałacu sportowym 

odbyły się w niedzielę finały mię­
dzynarodowego turnieju bokser­
skiego o „Złotą Łódkę”. Zamiast 
19 walk finałowych odbyło się je­
dynie 9 bowiem w wadze muszej 
mistrz Europy Henryk Srednicki 
(Polska) zwyciężył walkowerem, 
gdyż jego przeciwnik Stanisław 
Syjut (Polska) nie stanął do wal­
ki z powodu kontuzji ręki.

Bezwzględnie najlepszym zawod­
nikiem turnieju był Wiesław 
Niemkiewicz (Polska) w wadze

średniej, który zdobył główną
nagrodę „Złotą łódkę”. Polak
w finale napotkał na Jana Ta- 
backa (mistrz CSRS), który sta­
wiał zacięty opór doskonale uspo­
sobionemu reprezentantowi Polski. 
Tabaćek przegrał jednak zdecydo 
wanie. demonstrując niezwykłą od 
porność na ciosy.

W wadze lekkopółśredniej pierw
sze miejsce wywalczył
poznańskiej Olimpii — 
Nowak, który w finale 
4:1 na punkty Kakurisa

pięściarz 
Zdzisław 
pokonał 

(Grecja).
PAP

14:4
13:5
11:7
10:8

9:7

9:3

19:6
15:7
10:4
11:7
13:8
12:7
13:11

6:8

2.0
1:0

0:1
0:1

1:0

9. Star 9 9:9 9:13 2. Śląsk 12 18:6 308:271
10. BKS Bielsko 8 7:9 8:6 3. Grunwald 12 13:11 278:274
11. Odra 9 7:11 12:14 4. Wisła 12 13:11 271:299
12. Stal St. Wola 9 7:11 8:15 5. Spójnia 12 12:12 247:228
13. Chemik 9 6:13 8:12 6. Aniłana 12 12:12 258:269
14. Moto-Jelcz 9 6:12 7:12 7. Pogoń 12 10:14 2511-236
15. Wisłoka 9 5:13 10:17 8. Wybrzeże 12 9:15 268:283
16. Małapanew 9 5:13 7:21

KLASA MIĘDZYWOJEWÓDZKA
GRUPA VII

9. Gwardia
10. Stal

II LIGA

12 8:16
12 6:18

MĘŻCZYZN

207:235
256:292

GRUPA AGrunwald — Sparta
Błękitni — Flota 
Admira-Teletra — Pomorzanin 
Stilon — Zastał 
Polonia Piła — Stal Stocznia 
Stoczniowiec — Polonia P-ń 
Mieszko — Świt

1. Sparta
2. Zastał
3. Stilon
4. Grunwald
5. Flota
6. Stoczniowiec 

Świt
8. Stal Stocznia
9. Polonia Piła

10. Pomorzanin
11. Admira-Teletra
12. Mieszko
13. Polonia P-ń
14. Błękitni

Piłka ręczna

0:2
0:1

0:0
2:0
2:1
0:2

Ostrovia — Włókniarz 
AZS Białystok —

Chrobry
Olimpia

Pogoń
Gwardia — AZS P-ń 
Warszawianka — 

Posnania

20:16 23:19

27:26
25:23
14:17

15:20

i 27:17
i 19:17
i 22:23

i 20:21

3. Sparta
4. AZS
5. Lech
6. Pocztowiec
7. LKS Gąsawa
8. Siemianowiczanka
9. Start

10. Stella

Rugby
I LIGA

Czarni Budowlani

2
2
2 
2
2
2
1

2:0 
2:2 
2:2 
2:2 
1:3 
1:3 
1:3
0:2

4:2
2:2

3:4
3:5
2:6
2:4

Lublin
Posnania — AZS W-wa 
Budowlani Łódź — Polonia
Skra — Lechia mecz

7:6
6:18
3:15

przełożony

1.
2.
3.

Polonia 
AZS W-wa 
Budowlani

8 
8
8
8
8
8
8
8
8
8
8
8
8
8

13:3
11:5
11:5
10:6
9:7
8:8
8:8
8:8
8:8 
7:9
6:10

14:3
13:3

13:10 
10'6
7:7
7:7

8:11
10:13 

8:9

6:12
4:17

I LIGA MĘŻCZYZN

Spójnia — Anilana 24:17 i 30:15
Śląsk — Stal 35:26 i ’1:28
Hutnik — Gwardia 25:16 i 24:12
Pogoń — Wybrzeże 23:18 i 21:10
Wisła — Grunwald 23:28 i 19:17
1. Hutnik 12 19:5 310:266

2.
3.

Posnania 
Pogoń
AZS Białystok

4. Warszawianka
5.
6.
7.
8.

Chrobry 
Oliińpia 
AZS1 P-ń 
Ostrovia

9. Włókniarz
10. Gwardia

14
14
14
14
14
14

14

14

24: 4 
20: 8 
16:12 
14:14 
14:14, 
14:14 
13:15 
11:17 
10:18

4:24

283:218
350:284
313:309
269:257
258:274
310:328
269:281
258:293
268:279
225:280

4. Lechia
5. Skra
6. Posnania
7. Czarni
8. Budowlani

Żużel

Łódź

Lublin

6
6
6
5
5
6
6
6

16
13

11
11
10 
in

9

99:45
97:78
86:93
84:73
71:67
73:73
49:103
49:76

Hokej na trawie

I LIGA
Włókniarz — Stal Gorzów
Kolejarz — Unia
Sparta — Polonia
Stal Toruń — ROW Rybnik
Motor — Wybrzeże

49; 17 
57:3.9 
52:42 
62:32 
56:40

I LIGA
Siemianowiczanka — Lech P-ń 
Siemianowiczanka — Warta P-ń 
AZS Katowice — Warta P-ń 
AZS Katowice — Lech P-ń 
LKS Rogowo — Pocztowiec P-ń 
I KS Rogowo — Start Gniezno 
LKS Gąsawa — Start Gniezno
I KS Gasawa — Pocztowiec
Stella Gn. Sparta Gn.

1. LKS Rogowo
2. Warta

2
2

P-ń

2:4 
2:2 
0:0 
1:2 
4:0
2:2 
1:2 
2.4

4:0
3:1 6:4

TABELA KOŃCOWA
1. Stal Gorzów 18 26:19 +281
2. Unia 18 22:14 +182
3. Włókniarz 18 22:14 -I- 88
4. Polonia 18 20:16 +130
5. Kolejarz 18 20:16 + 95
6. Wybrzeże 18 16:20 — 26
7. ROW Rybnik 18 16:20 —129
8. Stal Toruń 18 16:20 —151
9. Mot or 18 12:24 —213

1,1. Sparta 18 10:26 —227


